
Ukazuje się od 16 lutego 1945 
Nr 169 (10 931)

Zawisza — Lech 0:3 (0:2)

O klasę lepsi
W pierwszym meczu ligo­

wym seziciau 1979/80 piłkairze 
Lecha pokonali w Bydgoszczy 
beniaminka eksónaiklaisy — Za­
wiszę 3:0 (2:0). Braorlki dla po- 
zniamieików zdobyli: Chojnacki 
— 2 (w 41 i w 88 min. z rzutu 
tene"o) oraz Krakowski w 28 
min. Sędziował Sobiecki z Wair 
szawy. Widzów 40 000. Żółta 
kartkę otrzymał Sobierahiki z 
Zawiszy. Zespoły' wystąpiły w 
nast ępuj ący ah składach:

Zawisza: Brończyk, Czarniaw 
ski (od 46 min. Kamiński), Szcze- 
szak, Walczak, Sobieralski, Kwaś­
niewski, Kupcewicz, Kensy, Kwa­
pisz, Milczarski, Nowicki (od 46 
min. Sierant).

Lech: Mowlik, Lewicki, Piekar­
czyk, Grześkowiak, Barczak, Na­
pierała, Kasalik (od 17 min. Kra­
kowski, od 66 min. Sznakowski), 
Milewski, Chojnacki, Skurczyński, 
Okoński.

Przeszło 40 000 łudzd w mi- 
ncrowych niasitnoijaeh i ze spu­
szczonymi głowami opuszczało 
w sobotni wieczór Stadion I^e- 
śny w Bydgoszczy. Nie tak bo­
wiem wyobrażono sob:e prze- 
biez pierwszego meczu w eks­
traklasie piłkarzy miejsoowero 
Zawiszy. Bydgomczainte ulegli 
zdecydowanie poznańskiemu 
Lechowi 0:3 <0:2). W inaugura­
cyjnym spotkaniu natrafili bu- 

na rywala nie tylko bar­
dzo dobrze przygotowanego, a!e

Dokończenie na str. 6

Na VI OSM

Dobra oostawa 
kolarzy torowych

Kalisza
6000 młodych sportowców z 

całego kraju zakończyło wczo­
raj rywalizację w ramach VI 
Ogólnopolskiej Spartakiady 
Młodzieży. Odbywała się ona 
na obiektach sportowych Byd 
moszczy, Torunia, Żyrardowa, 
Chojnic i Tucholi. Wśród 49 
&kip startujących w spartakia 
dzie znajdowały się także re­
prezentacje województw ka- 
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W. Fibak i A. Ashe 

wyeliminowani
Wojciech Fibak i jego deb- 

partner w turnieju w 
Ytzbuehel, Arthur Ashe, zo- 

wyeliminowani w półfi- 
nale międzynarodowych mi- 
strzostw Australii.

Para polsko - amerykańska 
Przegrała z Zeljko Franulovi- 
cem (Jugosławia) i Heinzem 

uenthardtem (Szwajcaria) 4:6, 
3;6- (PAP)

Remis piłkarzy

Katowic
T Y kolejnym meczu Pucharu 

ata Piłkarze Katowic zremi- 
wali w Aarhus z miejscowym

Kiubem AGF 0:0. (PAP)

Poznań, poniedziałek 30 lipca 1979

Komunikat Głównego Urzędu Statystycznego

Gospodarka narodowa i rozwój 
społeczny kraju w I półroczu 1979

Główny Urząd Statystycznv 
ogłosił dane o rozwoju gospo­
darki narodowej i o wykonaniu 
narodowego planu społeczno- 
gospodarczego w I półroczu 
1979 r. W poniższym omówie­
niu komunikatu wszystkie po­
równania odnoszą się do analo­
gicznego okresu roku ubiegłego 
(chyba, że jest zaznaczone ina­
czej).

Jaki stwierdza komunikat, 
realizacja zadań gospodarczych 
w ( półroczu przebiegała vz trud 
nych warunkach, spowodowa­
nych wyjątkowo ciężką zimą, 
powodziami i roztopami oraz — 
w maju i w czerwcu — suszą, 
występującą na znacznym ob­
szarze kraju. W wielu dziedzi­
nach nastąpiło obniżenie pro­
dukcji podstawowych surow­
ców i materiałów. Sytuację 
komplikowały trudności w pra­
cy transportu oraz w energety­
ce. Mimo poprawy na większo­
ści odcinków — w II kwartale 
nie zdołano odrobić powsta­
łych zaległości, co rzutuje na

Przed 35 rocznicą wybuchu

Powstanie Warszawskie 
tematem sympozjum ZG ZBoWiD
27 bm. odbyło się w Warsza­

wie. zorganizowane staraniem 
Zarządu Głównego Związku Bo 
jowników o Wolność i Demo­
krację — sympozjum poświęco­
ne 35 rocznicy wybuchu Pow­
itania Warszawskiego. W sym­
pozjum uczestniczyli naukowcy 
oraz kombatanci — byli żołnie­
rze powstania-

Otwierając obiady prezes ZG 
ZBoWiD Stanisław Wroński 
przypomniał historię Powsta­
nia Warszawskiego; przed 35 la 
tv 1 sierpnia 1944 r. wielki zryw’ 
zbrojny mieszkańców Warsza­
wy połączył bojowników pow- 
stania — żołnierzy AK oraz in­
nych formacji reprezentują­
cych wszystkie nurty anty­
faszystowskiego ruchu oporu. 
Powstańcy wspomagani byli 
n-zez ludność cywilną miasta, 
hitlerowscy ludobójcy zamordo 
wali ok. 200 tys. mieszkańcówCZY ZNASZWIELKOPOLSKĄ?

— zapytaliśmy czytelników 
specjalnym lipcowym konkur­
sem świątecznym, zorganizo­
wanym na 35-lecie Polski Lu­
dowej wspólnie z Wojewódz­
kim Komitetem

w Poznaniu
Uzyskaliśmy już ponad 

10 000 odpowiedzi.
Przypominamy, że przyjmu­

jemy je do 31 lipca br. włącz­
nie. Do wylosowania nagrody 
o łącznej wartości około 
100 000 zł, a wśród nich 3 te­
lewizory kolorowe: dwa dla 
klubów „Ruchu", jeden: jako 
główna nagroda indywidual­
na!

wyniki całego I półrocza br-
SPRAWY SPOŁECZNE

W końcu czerwca 1979 r. lud 
ność Polski osiągnęła 35,2 min 
osób i wzrosła w porównaniu ze 
stanem w końcu 1978 r. o 0,5 
proc. Przeciętne zatrudnienie w 
gospodarce uspołecznionej wy­
niosło 11.930 tys., nieznacznie 
przekraczając poziom analo­
gicznego okresu ub. r. Wzrost 
zatrudnienia dokonał się zwła­
szcza w takich działach, jak 
ochrona zdrowia i opieka spo­
łeczna', oświata i wychowanie 
oraz w gospodarce mieszkanio- 
wei. W sferze produkcji mate­
rialnej nastąpił niewielki spa­
dek zatrudnienia.

Pieniężne przychody ludno­
ści były wyższe o 9,6 proc, prze 
ciętna miesięczna płaca nomi- 
nalna w gospodarce uspołecz­
nionej wyniosła 4.883 zł i wzro- 
sła o 351 zł; tj. o 7,7 proc.

Wypłaty emervtur i rent (bek 
świadczeń dia rolników indy­

Warszawy i zamienili stolicę w 
morze ruiń.

W wystąpieniach przypom­
niano szeroko polityczne i mili­
tarne aspekty powstania. Pod 
kreślono potrzebę ścigania 
sprawców zbrodni hitlerow­
skich, popełnionych m. in. na 
powstańcach i ludności War- 
szawy.

Mówiąc o znaczeniu walki 
prowadzonej przez bojowników 
powstania, akcentowano patrio 
lyzm powstańców i ludności cv 
wilnej; podkreślono znaczenie 
wysiłku zbrojnego żołnierzy lu 
dowego Wojska Polskiego i Ar 
mii Radzieckiej walczących 
przed 35 laty nad Wisłą i na 
przyczółku Warecko-Magnu- 
szewskim;

W dniach rocznicy powstania 
cały kraj wraz z odrodzoną z 
ruin Warszawą, stolica Polski 
budujący socjalizm, odda hołd 
pamięci powstańców. (PAP)

Rząd koalicyjny 
w Indiach

Charan Singh, 76-letn.i przy­
wódca chłopski, został zaprzy­
siężony w sobotę jako piąty 
premier niepodległych Indii na 
czele gabinetu koalicyjnego 
złożonego z przedstawicieli „Ja 
naty świeckiej”, partii kongre 
sowej i socjalistów.

W pierwszym przemówieniu 
do narodu w sobotę wieczorem 
Charan Singh oświadczył, że w 
stosunkach ze światem Indie 
będą kontynuować politykę 
niezaangażowania „i nie skła­
niać się ku żadnemu z super­
mocarstw”. W sprawach krajo 
wych najwyższy priorytet uzy 
skała walka z nędzą i bezrobo 
ciem.

Powstanie rządu koalicyjne 
go uważa się w Delhi za sukces 
indyjskich sił świeckich i de­
mokratycznych. (PAP) 

widualnych) wyniosły 60,3 mld 
zł i wzrosły o 8,9 mld źł. Prze­
ciętna emerytura i renta bieżą­
ca wzrosła o 11,2 proc, na­
tomiast liczba emerytur i rent 
dla rolników indywidualnych 
zwiększyła się o 79 tys., tj. o 
44,2 proc- ,

Dla ludności nierolniczej od­
dano do użytku mieszkania o 
łącznej powierzchni użytkowej 
3780,7 tys. m. kw., tj. mniej o 
11 proc. Plan roczny zrealizo­

wano w 31.1 proc.
Wydatki budżetu państwa na 

usługi socjalne i kulturalne wy 
niosły 85,9 mld zł i były o 11,1 
proc, wyższe.

Licea ogólnokształcące ukoń­
czyło ok. 125 tys. osób, -szkoły 
zawodowe — ok. 579 tys. osób, 
a szkoły wyższe — 51,3 tys. 
osób.

Liczba łóżek w szpitalach 
zwiększyła się o 0,7 tys., a licz­
ba miejsc w żłobkach — w po­
równaniu ze stanem na koniec

Dokończeni^ na str. 2

Spotkanie
L. Breżniewa

i E. Honeckera
Leonid Breżniew spotkał się 

w piątek na Krymie z przyby­
łym na krótki wypoczynek do 
ZSRR Erichem Honeckerem. 
W toku spotkania obydwaj 
przywódcy z zadowoleniem 
podkreślili, że wszechstronna 
współpraca między KPZR i 
NSPJ oraz między ZSRR i NRD 
rozwija się pomyślnie.

W przededniu 4 rocznicy kon 
ferencji w Helsinkach L. Breż­
niew i E. Honecker podkreślili 
że zmniejszenie konfrontacji 
militarnej w Europie staje się 
sprawą coraz pilniejszą. ZSRR 
i NRD opowiadają się za prze­
prowadzeniem merytorycznych 
prac przygotowawczych w ce­
lu zapewnienia sukcesu konfe 
rencji, której zwołanie zanro- 
ponowały kraje Układu War­
szawskiego oraz mającego nas 
tapić w 1980 roku spotkania w 
Madrycie.

Rozmowa przebiegła w atmo 
sferze przyjaźni, serdeczności i 
jednomyślności. (PAP) -

| krótko * krótko + krótko + krótko + krotko

Sprowadzenie „Guernikf’
Jeden z najsłynniejszych obra­

zów Pabla Picassa, namalowana 
w roku 1937 „Guernica” zostanie 
wystawiony na stałe w madryckim 
muzeum Prado począwszy od paź­
dziernika 1981 roku, w setną rocz­
nicę urodzin jego wielkiego twór­
cy. Jak wiadomo, Picasso zastrzegł, 
że obraz poświęcony pamięci ofiar 
bombardowania przez hitlerowską 
eskadrę Condór miasta Guernica 
w kwietniu 1937 roku może zostać 
przewieziony do Hiszpanii dopiero 
wówczas, gdy nastąpi w niej era 
demokracji.

Nowy premier Portugalii
Prezydent Portugalii, Antonio 

Ramalho Eanes, potwierdził w so­
botę nominację Marii de Lurdes 
Pintassilgo na premiera, i zapoz­
nał się z przedstawioną mu listą 
nowych ministrów. Skład gabine­
tu zostanie ogłoszony w poniedzia 
łek. (PAP)

Wizyta polskich okrętów
Tysiące mieszkańców Tallina 

zwiedziło w sobotę okręty wojen­

Cena 1 zł 
Wyd. AB

Na przejściu granicznym w Cieszynie

Przejście graniczne w Cieszynie należy do najruchliwszych i naj­
bardziej oblężonych przez turystów, szczególnie teraz w okresie 
wakacyjnych wyjazdów i przyjazdów. Warto zatem przypomnieć 
udającym się za granicę, że mogą korzystać z sąsiedniego przej­
ścia granicznego dla zmotoryzowanych — w Chałupkach.

CAF — fot. Jakubowski

Młodzież pomaga żniwiarzom
Choć pogoda nie wszędzie 

sprzyja rolnikom, prace żniw­
ne nabierają z dnia na dzień 
coraz większego tempa. W tym 
gorącym okresie wytężonych 
prac polowych, jak co roku wy 
datną pomocą służy rolnictwu 
młodzież. W ramach tradycyj­
nie organizowanej przez ruch 
młodzieżowy akcji „Każdy kłos 
na wagę złota” tysiące mło­
dych ludzi z różnych środowisk 
podejmuje na terenie całego 
kraju liczne inicjatywy wspo­
magające wysiłki rolników, 
pracowników uspołecznionych 
sektora rolnictwa oraz organi­
zacji i instancji wieś i rolnic­
two obsługujących.

Pracą młodzieżowych brygad, 
ómłotowych i transportowych, 
czołówek technicznych, patro­
li przeciwpożarowych i in. ko­
ordynują gminne instancje 
ZSMP, których przedstawicie­
le wchodzą w skład gminnych 
sztabów żniwnych. Pomoc mło 
dzieży koncentruje się przede 
wszystkim na gospodarstwach 
ludzi starszych, samotnych i 
chorych oraz na polach 
gospodarstw uspołecznionych 
gdzie szczególnie odczuwal­

Zakończenie lipcowych turnusów 
studenckiej akcji „Chełm-80“
28 bm. w woj. chełmskim 

dobiegły końca pierwsze wa­
kacyjne turnusy studenckich 
zgrupowań, biorących udział w 
akcji „Chełm-80”. W lipcu w 
różnorodnych pracach społecz 
nych, produkcyjnych, w obo­
zach naukowych i akcjach kul 
turalnych dla Ziemi Manifestu

Spisek antyrządowy w Iraku
W Bagdadzie ogłoszono w sb 

botę komunikat o wykryciu 
spisku antyrządowego, w któ­
rym uczestniczyło kilku człon­

ne Polski i NRD, które przebywa­
ją w tym porcie z oficjalną wizy­
tą przyjaźni. Marynarze z tych 
okrętów zapoznawali się zabytka­
mi stolicy radzieckiej Estonii i zło 
żyli wieńce przed pomnikiem po­
ległych w walce o władzę radziecką 
w Estonii.

Wstrzymanie eksportu gazu

W wywiadzie udzielonym w so­
botę irańskiej agencji PARS dyrek 
tor krajowego towarzystwa d/s ga 
zu, Hassan Morched oświadczył, 
że Iran postanowił zaprzestać eks­
portu gazu ziemnego. Produkcja 
tego paliwa bedzie przeznaczona 
wyłącznie na zaspokojenie potrzeb 
krajowych.

Powódź w Indiach

Do tysiąca wzrosła liczba śmier­
telnych ofiar powodzi, jaka nawie 
dziła indyjski stan Radżasthan. 1,5 
min osób pozostało bez dachu nad 
głową, zginęło 400 tysięcy sztuk by 
dła, a straty materialne szacuje 
się na 500 min rupii. Woda, która 

ny jest brak rąk do pracy. W 
pracach polowych aktywnie 
uczestniczą w wielu rejonach 
kraju przebywający na obo­
zach studenci, młodzież szkol­
na i harcerze. Młodzież, a 
zwłaszcza dziewczęta stano­
wią podstawową kadrę opie­
kuńczą sezonowych dzieciń- 
ców wiejskich i tzw. „zielo­
nych przedszkoli”.

W woj. leszczyńskim dobrze 
pracuje ponad 60 młodzieżo­
wych brygad żniwnych w tym 
11 to młodzieżowe brygady 
kombajnistów.

Na terenie woj. poznańskie­
go działa już 30 młodzieżo­
wych zespołów kombajnistów, 
ponad 50 młodzieżowych bry­
gad żniwno-omłotowych oraz 
tyle samo czołówek remonto­
wych. Młodzież z tego woje­
wództwa działa już wspólnie z 
Ochotniczymi Strażami Poża­
rowymi, zorganizowała też po 
nad 70 patroli przeciwpożaro 
wych.

Podobne inicjatywy podejmu 
ją członkowie organizacji mło 
dzieżowych w innych woje­
wództwach. (PAP)

Lipcowego wzięło udział 2 500 
studentów ze wszystkich ośrod 
ków akademickich w kraju. 
Wspólnie ze wszystkich ośrod­
ków akademickich w kraju. 
Wspólnie z polskimi kolegami 
pracowały tu także gru^y stu 
denckie z Bułgarii, Czechosło­
wacji. NRD. Węgier i Związku 
Radzieckiego. (PAP) 

ków regionalnego kierownic­
twa partii BAAS. Będą oni po 
stawieni przed sądem specjal­
nym. (PAP)

wystąpiła z brzegów Luni, zalała 
tereny o powierzchni 5 tysięcy ki­
lometrów kwadratowych. Pod wo­
dą znalazło się też około 100 wio­
sek. Zniszczeniu uległo 250 tysię­
cy domów.

Proces w Wietnamie
Przed sądem ludowym prowincji 

Quang Nam — Danang odbyła się 
rozprawa przeciwko organizatorom 
nielegalnych wyjazdów z Wietna- 
muv Nguyen Kim Cham, stojąca na 
czele bandy, zajmującej się kra­
dzieżą łodzi rybackich wykorzysty 
wanych do tego celu, została ska­
zana na 20 lat pozbawienia wolnoś 
ci, a pozostali oskarżeni na kary 
od 5 do 8 lat więzienia.

Zgon twórcy „Szczęk”
W wieku 68 lat po dwuletniej 

ciężkiej chorobie zmarł 28 bm. w 
swoim domu w Beverley Hills w 
Kalifornii amerykański producent 
filmowy George Seaton, któremu 
międzynarodową sławę przyniosły 
m. in. takie filmy jak ..Szczęki” t 
odznacxony Oskarem „Port lotni­
czy”. -
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Ostatni radiowęzeł za­
milkł w Poznaniu.

Brzmi to prawie jak nekro­
log, mimo że sam fakt jest 
w swej wymowie pozytyw­
ny. A jednak ludziom, któ­
rzy pamiętają pierwsze po­
wojenne lata nasunąć się 
musi refleksja: to przecież 
od radiowęzłów, tej dzisiaj 
już właściwie przez mło­
dzież nieznanej formy ra­
diofonii przewodowej, za­
częła się radiofonizacja kra 
ju. To przede wszystkim 
dzięki radiowęzłom progra­
my radiowe docierały do 
domów w miastach i na 
wsiach. Parafrazując słowa 
poety, można powiedzieć, że 
dzięki instytucji radiowęz­
łów radio trafiło pod strze­
chy.

Ileż to ważnych spraw, 
ile istotnych i pilnych ko­
munikatów rozpowszech­
niano w latach czterdzie­
stych dzięki radiowęzłom. 
Często radiowęzły wyko­
rzystywano do przekazywa­
nia programów lokalnych, 
interesujących tylko jakieś 
miasteczko lub co najwy­
żej powiat. Często „rozgłoś­
nia” radiowęzła była czymś 
w rodzaju ośrodka pracy 
kulturalnej, skąd nadawa­
no programy nawet arty­
styczne. Nie wdajemy się 
teraz w ocenę wartości tych 
programów. Poprzestańmy 
na stwierdzeniu, że na owe 
czasy na pewno były one 
wyrazem aktywności, chęci 
działania i pokazania się w 
jak najlepszym słowa tego 
znaczeniu.

Przypomnijmy, że były 
to czasy, w których o tele­
wizji nikomu się w Polsce 
jeszcze nawet nie śniło, wie 
le osób wręcz nie znało sło­
wa „telewizja”. Ba, własny 
odbiornik radiowy był nie­
mal luksusem, na który nie 
każdy mógł sobie pozwolić. 
Pierwsze powojenne polskie 
odbiorniki radioioe „Aga” i 
„Pionier” były rarytasem 
trudno osiągalnym.

W miarę przybywania 
aparatów radiowych na 
rynku i w naszych domach, 
rola radiofonii przewodo­
wej zaczęła maleć, aż wresz 
cie nadszedł ten dzień, kie­
dy głośniki radiowęzłów za 
milkły na zawsze. Pamiętaj 
my jednak o, ogromnej 
wręcz historycznej roli, któ­
rą odegrały radiowęzły w 
kształtowaniu i odzwier­
ciedlaniu polskiej opinii 
społecznej oraz w tworze­
niu świadomości politycz­
nej i narodowej po roku 
1944.

Nie sposób tej roli prze­
cenić.

MF

• W Kleczewie (konińskie) nie 
zachował należytej ostrożności kie­
rowca „Wołgi”. Samochód zjechał 
na pobocze, a następnie wpadł w 
poślizg. Jazda zakończyła się w 
rowie. Pasażer samochodu doznał 
lekkich obrażeń.

© Na nie utwardzonej drodze pu 
blieanej w Lądku (konińskie) zda­
rzył się groźny wypadek. Pozo­
stawiona bez opieki 6-letnia dziew­
czynka wpadła pod motocykl. Z 
obrażeniami ciała przewieziono ją 
do szpitala w Koninie.
• W sobotę około północy wy­

buchł pożar we wsi Pomarzany 
(konińskie). Przyczyną okazało się 
samozapalenie sterty grochu. Stra 
ty oszacowano na 15 000 zł.
• W Bairchlinle (leszczyńskie) 

prowadzona przez 19-letniego kie­
rowcę „Syrena” przekroczyła na 
zakręcie oś jezdni. Doprowadziło 
to do zderzenia z jadącą na prze­
ciw „Syreną”. Hanna została 19- 
letnia pasażerka niefortunnego kie­
rowcy.
• W Zbęchach (leszczyńskie) 

idący szosą nietrzeźwy 20-letni 
mężczyzna wpadł pod przejeżdża­
jący motocykl WSK. Pieszy i 18- 
letnia motocykllstka doznali ogól­
nych obrażeń ciała.

(jato)

Sprawa zakazu 
broni' chemicznej

W genewskim Komitecie Roz 
brojeniowym zakończyła się 
dwudniowa dyskusja nad za­
gadnieniem zakazu broni che­
micznej. Udział w dyskusji wzię 
li delegaci z 17 krajów. Przed­
stawiciele Polski, ZSRR, Fin­
landii, Mongolii, Francji, Au­
strii, Danii, Stanów Zjednoczo 
nych i innych państw podkre­
ślili konieczność jak najszyb­
szego przygotowania konwen­
cji o zakazie broni chemicznej.

Przedstawiciel Polski, amb. 
Bogumił Sójka stwierdził, że w 
Komitecie Rozbrojeniowym za 
rysowały się obecnie możliwo­
ści przygotowania projektu kon 
wencji o zakazie broni che 
micznej, nad którą prace to­
czyłyby się równolegle z pro­
wadzonymi również w Gene­
wie dwustronnymi rozmowami 
radziebko-amerykańskimi 
ten sam temat. (PAP)

na

Zakończył się 
festiwal chórów

polonijnych
28 bm. w przeddzień zakoń­

czenia IV Światowego Festiwa 
lu Chórów Polonijnych dobie­
gły końca występy konkursowe 
chórów. Nagrodę przewodni­
czącego Rady Państwa przyzna 
no chórowi „Chopin” ze Sta­
nów Zjednoczonych; nagrodę 
marszałka Sejmu PRL — otrzy 
mał zespół śpiewaczy „Hejnał- 
Echo” z Czechosłowacji; nagro 
dę prezesa Towarzystwa „Po­
lonia” chór „Kościuszko” 
z Francji; nagrodę ministra 
spraw zagranicznych — zespół 
„Lira” z Czechosłowacji; na­
grodę ministra kultury i sztu­
ki — chór „Wesoły tułacz” z 
Holandii; nagrodę prezesa ko­
mitetu do spraw radia i telewi 
zji — koło śpiewacze „Fiołek” 
z RFN.

29 bm. laureaci wystąpili ha 
koncercie galowym^ który za­
kończył tegoroczny festiwal.

PAP

Gospodarka narodowa i rozwój
społeczny kraju w I półroczu 1979

"Dokończenie ze str 7' 
grudnia 1978 r. — wzrosła o 2 
tys.

HANDEL WEWNĘTRZNY 
1 USŁUGI DLA LUDNOŚCI

Sprzedaż detaliczna towarów 
konsumpcyjnych i niekonsump 
cyjnych, dokonana przez jed­
nostki gospodarki uspołecznio­
nej osiągnęła wartość 567,7 
mid zł i była o 6,8 proc, wyż­
sza (licząc w cenach bieżących)- 
Wartość towarów krajowych i 
z importu (w cenach bieżących) 
dostarczonych na rynek wynio­
sła 642,4 mld zł, tj. wzrosła o 
4,2 proc. Przykładowo dostawy 
mięsa, drobiu, podrobów i prze 
tworów wyniosły 976,6 tys. ton 
(wzrost o 5,9 proc.), ryb i prze­
tworów rybnych — 113,2 tys. t. 
(wzrost o 8,2 proc.), tłuszczów 
jadalnych — 273,8 tys. ton (tj. 
o 4,5 proc, więcej, mleka — 
1199,2 min litrów (wzrost o 8,1 
proc.), serów i twarogów — 
124,6 tys. ton (wzrost o 2 proc.).

W I półroczu znacznie zwięk 
szono podaż wielu artykułów 
trwałego użytku. W niektórych 
jednak dziedzinach (np. pralki i 
wirówki elektryczne, telewizo­
ry oraz samochody osobowe) do 
stawy te były mniejsze aniżeli 
w analogicznym okresie ub.r.

Wartość sprzedaży usług dla 
ludności w jednostkach gospo­
darki uspołecznionej (w cenach 
bieżących) wyniosła 82,1 mld 
zł i była wyższa o 7,3 proc-

PRZEMYSŁ

Produkcja sprzedana przemy 
słu uspołecznionego — w ce-

Wyższe ceny paliw ♦ Ograniczenie 
szybkości ruchu pojazdów na drogach publicznych
Jak informuje Państwowa 

Komisja Cen z dniem 29 lipca 
i979 r. podwyższa się średnio o 
15 proc- ceny detaliczne benzy­
ny, olejów silnikowych i sma­
rów samochodowych, o 20 proc, 
oleju napędowego a także o 15 
proc, opłaty za gaz bezprzewo­
dowy, produkowany na bazie 
ropy naftowej. Opłaty za ko­
rzystanie z taksówek samocho­
dowych, osobowych i bagażo­
wych, podnosi się średnio o 10 
proc.

Ceny detaliczne etyliny 94- i 
73-oktanowej oraz oleju napę­
dowego wzrastają o 2 zł za 1 
litr. Opłaty za korzystanie z ta- 
k sówek samochodowych podno 
s: się za pierwszy kilometr jaz­
dy o 4 zł pozostawiając bez 
zmiany opłaty za dalsze kilome 
try jazdy. Do czasu przestawie­
nia taksometrów będą pobiera­
ne w związku z tym opłaty we­
dług wskazań taksometru po­
większone o 4 zł. Nie ulegają 
podwyższeniu opłaty za prze­
jazdy autobusami w komunika 
cji międzymiastowej i w komu 
nikacji miejskiej.

Podwyżka cen materiałów 
pędnych stała się konieczna z 
uwagi na wysoki wzrost cen ro­
py naftowej na rvnkach wolno- 
dewizowych. W bieżącym roku 
ceny ropy naftowej, importowa 
nej z tego kierunku, wzrosły o 
ponad 50 proc. Spowodowało to 
podniesienie cen n^iw7 w wielu 
krajach świata. Stało się to ko­
nieczne także w Polsce, w celu 
pokrycia rosnących wydatków 
na ich zakup i wytworzenie 
oraz zwiększenie oddziaływa­
nia na bardziej oszczędne ich 
zużycie. Jest to konieczne w ca­
łej gospodarce narodowej, u 
wszystkich użytkowników pa­
liw.

W celu uzyskania oszczędno­
ści w zużyciu paliw i olejów 
oraz zwiększenia bezpieczeń­
stwa w ruchu drogowym, Rada 
Ministrów upoważniła ministra 04 dolary, w I półroczu-bn-jttż—lipeu br.
komunikacji oraz spraw wew- 136 dolarów, a po czerwcowej Równocześnie trzeba dodać, 
nętrznych do ustalenia z dniem zwyżce cen — 162 dolary. W po że pozostałe ponad trzy czwar-

nach zbytu z 1979 r. wzrosła 
o 0,6 proc. Produkcja przezna­
czona na zaopatrzenie rynku 
utrzymała się na poziomie zbli­
żonym do osiągniętego w I pół 
roczu ub.r., przy planowanym 
rocznym wzroście o 7,7 proc.

Mimo trudności, w niektó­
rych gałęziach przemysłu uzys­
kano wzrost produkcji. Wyższy 
od przeciętnego wzrost miał 
miejsce m. in. w przemyśle me­
talowym, maszynowym, energe 
tycznym, elektrotechnicznym i 
elektronicznym, precyzyjnym 
oraz ceramiki szlachetnej i 
szklarskim.

Niżej niż planowano ukształ­
towała się produkcja wielu pod 
stawowych wyrobów, m. in. sta 
li surowej, wyrobów walcowa­
nych, miedzi elektrolitycznej, 
ciągników rolniczych, statków 
morskich, odbiorników telewi­
zyjnych, tworzyw sztucznych, 
kauczuków syntetycznych, ce­
mentu, elementów ściennych, 
mebli, papieru, tkanin baweł­
nianych, wełnianych i jedwab­
nych, wyrobów dziewiarskich, 
masła. Wysokie zaawansowa­
nie osiągnięto natomiast w wy­
dobyciu węgla kamiennego 
oraz w produkcji elementów 
półprzewodnikowych, samocho 
dów osobowych, pralek auto­
matycznych oraz w połowach 
ryb morskich.

ROLNICTWO

Niekorzystne tegoroczne wa­
runki atmosferyczne spowodu­
ją — jak się szacuje — obniże­
nie plonów zbóż i rzepaku w

1 sierpnia br. następujących ma dobnym stopniu wzrosły ceny 
ropy w pozostałych krajach 
OPEC. A więc na przestrzeni

ksymalnych szybkości ruchu 
pojazdów na drogach publicz­
nych:
— dla samochodów osobowych 

do 90 km/godz. na drogach 
szybkiego ruchu i do 80 km 
na godz na pozostałych dro­
gach,

—• dla samochodów ciężaro­
wych i autobusów bez przy­
czep do 70 km/godz., z przy­
czepami do 60 km/godz.,

— w przypadku samochodów 
specjalnych do 2,5 tony ła­
downości do 80 km/godz, a 
powyżej 2,5 tony do 70 km 
na godz.

Ministrowie komunikacji i 
spraw wewnętrznych określą 
wytyczne w sprawie posługiwa 
nia się indvwidualnvmi norma­
mi dla niektórych kategorii sa­
mochodów, w celu zapewnienia 
optymalnego zużycia paliw oraz 
podejmą decyzje w sprawie wy 
leczenia z ograniczenia szybko­
ści niektórvch kategorii pojaz­
dów specjalnych m. in. karetek 
pogotowia i samochodów stra­
ży pożarnej.

Światowy rmek paliw, surow 
cńw i materiałów do produkcji 
charakteryzuje się w latach 70- 
tych gwałtowńymi zmianami 
cen. Dotvczv to w szczególno­
ści ropy naftowej i produktów 
pochodnych. Pamiętamy prze­
cież, że w latach 1973—1974 w 
^nosób drastyczny ceny rony na 
Powej wzrosły z 13 dolarów za 
1 tonę w 1970 r. do ok. 86 dola­
rów w 1974 r., a więc blisko 6,5 
raza. Po okresie względnej sta­
bilizacji w latach 1975—1977 — 
na przełomie ubiegłego i bieżą­
cego roku wvstąpiły ponownie z 
całą ostrością napięcia na ryn­
ku naftowym, powodujące 
znów wysoki ruch cen ropy i 
produktów ropopochodnych w 
górę.

Przykładowo — 1 tona ropy 
irańskiej kosztowała w 1978 r.

stosunku 
rocznych.

do plonów ubiegło-

wstępnych danychWedług
ostatniego spisu rolnego nastą­
pił spadek pogłowia bydła o ok. 
0,6 proc., w tym pogłowia krów 
— również o ok. 0,6 proc, po­
głowie trzody chlewnej zmniej­
szyło się ogółem o ok- 2,3 proc , 
a pogłowie owiec spadło o ok. 
0,7 proc.

W I półroczu skup żywca 
rzeźnego wyniósł 1.365,9 tys 
ton, co stanowi 52,5 proc, zadań 
ręcznych, mleka — 4.516,9 min 
litrów (43,9 proc, planu roczne­
go) oraz jaj — 2.110,6 min sztuk 
(59,5 proc.).

O 4 proc, wzrosły dostawy 
ciągników dla rolnictwa, a 
sprzedaż pasz treściwych utrzy 
mała się na poziomie ub.r.

INWESTYCJE 
I BUDOWNICTWO

Nakłady inwestycyjne w gos­
podarce uspołecznionej wynio­
sły 213 mld zł i były niższe o 
13,9 proc. Do eksploatacji prze­
kazano 12 zadań szczególnie 
ważnych dla gospodarki naro­
dowej. Nie przekazano 6 tego 
typu inwestycji.

Produkcja podstawowa w us­
połecznionych przedsiębior­
stwach budowlano-montażo­
wych była niższa o 9,7 proc.

TRANSPORT I ŁĄCZNOŚĆ

Uspołecznione przedsiębior­
stwa transportowe przewiozły 

lat 1970—1979 — cena 1 tony ro 
py wzrosła ponad 12-krotnie.

Przyczyn tego stanu rzeczy 
jest wiele, a między innymi is­
totny fakt, że popyt na ropę i 
pochodne rośnie na świecie szyb­
ciej niż jej wydobycie. W rezul 
tacie tych zjawisk i tendencji 
— większość krajów podjęła 
bądź zamierza podjąć w szyb­
kim czasie szereg przedsięwzięć 
mających na celu ograniczenie 
zużycia produktów naftowych, 
m in. podwyższając ceny deta­
liczne paliw płynnych- Tylko w 
ostatnim czasie podwyżki te 
miały miejsce w W. Brytanii o 
37,5 proc., we Francji i Szwecji 
o 32,3 proc. — przy już wyso­
kich cenach. Podwyższone zo­
stały także ceny paliw płyn­
nych w Bułgarii (o 92,3 proc.), 
w Czechosłowacji (o 51,2 proc.), 
w Rumunii o 37,8 proc, i w Ju­
gosławii o 36,6 proc.

Decyzja taka podjęta została 
i w naszym kraju. Trzeba bo­
wiem mieć na uwadze fakt, że 
Polska swoje zapotrzebowanie 
na ropę naftową pokrywa pra- 
wie w 100 procentach impor- benzyny, olejów i niekótrych
tem, gdyż krajowe wydobycie 
jest znikome i wynosi tylko ok. 
350 tys. ton rocznie. Trzeba 
więc zakupić za granicą w tym 
tylko roku ok. 16,5 min ton, z 
tego blisko czwartą część w kra 
jach wolno-dewizowych. Jest 
więc rzeczą zrozumiałą, że os­
tatnie ruchy cen poważnie, nie­
jako dodatkowo, obciążają nasz 
bilans płatniczy Jeżeli w roku 
1978 za importowaną ronę i pro 
dukty naftowe zapłaciliśmy ok. 
5,6 mld zł dewizowych, to w ro­
ku bieżącym zapłacimy za nią 
o 1 mld zł dewizowych więcej, 
a w przyszłym wydatki te bę­
dą jeszcze wyższe, ponieważ 
podwyżka cen ustalona przez 
kraje OPEC weszła w życie w

762.9 min ton ładunków, tj. 5,5 
proc, mniej niż w I półroczu 
ub t. Przewozy pasażerów uspo 
łecznionym transportem były 
niższe o 4,3 proc. PKP przewio­
zły. 226,6 min ton ładunków 
(spadek o 7,5 proc.) i 541,4 min 
pasażerów (spadek o 3,7 proc.) 
Przewozy ładunków transpor­
tem samochodowym, publicz­
nym i branżowym były mniej­
sze o 4.2 proc., a przewozy pa­
sażerskie o 4,5 proc.

Zapasy węgla kamiennego w 
kopalniach w końcu czerwca 
br. wyniosły 5,8 min ton i by­
ły o 3 min ton większe niż przed 
rokiem.

HANDEL ZAGRANICZNY

Obroty towarowe handlu za­
granicznego wzrosły o 6,9 proc. 
Wartość eksportu zwiększyła 
s;ę o 10,2 proc., a importu o 3,7 
proc. Nastąpiła intensyfikacja 
cbrotów z krajami socjalistycz­
nymi (wzrost ó 11,5 proc-), co 
wpłynęło na dalsze zwiększe­
nie udziału tej grupy krajów w 
globalnych obrotach handlu za­
granicznego.

Eksport do krajów kapitali­
stycznych wzrósł o 2,7 proc., 
import zaś obniżył się o 0.7 
proc., spowodowało to dalszą do 
prawę salda obrotów towaro­
wych. (PAP)

te importu ropy — decydujące 
o zabezpeczeniu potrzeb krajo­
wych — pochodzi z ZSRR. Ce­
ny na tę ropę ustalone są na da­
ny rok na bazie średnich cen 
światowych za okres poprzed­
nich pięciu lat, co sprawia, że 

. gwałtowne wahania cenowo-ko 
riunkturalne na rynkach świa­
towych nie wpływają na nie w 
sposób, tak bezpośredni i nagły. 
W rezultacie — za ropę radziec­
ką w br. płacimy taniej, niż za 
ropę arabską. Import ten łago­
dzi więc w istotnym stopniu 
skutki podwyżki cen na świę­
cie, ale oczywiście — o czym po 
wiedzieliśmy wcześniej — nie 
eliminuje ich całkowicie.

Innym, ważnym aspektem 
problematyki zaopatrzenia kra­
ju w ropę i produkty naftowe, 
jest jej zużycie, głównie przez 
przemysł i transport.

Popatrzmy na niektóre wskaź 
niki, które to potwierdzają, w 
r. 1970 mieliśmy w kraju 480 
tys. samochodów osobowych — 
w roku bieżącym już ponad 1,2 
min; w 1970 r. rynek otrzymał 
331 tys. ton benzyny, w r. 1973 
— 600 tys. ton a w tym roku 
potrzeba już 1.220 tys. ton. Dla­
tego też — obok podwyżki cen

innych produktów, która jest 
relatywnie niewielka — sprawą 
o zasadniczym znaczeniu jest 
racjonalne wykorzystanie już 
dziś, a dotyczy to także perspek 
tywy, tego ważnego dla naszej 
gospodarki surowca. Odwołu­
jemy się do zasad efektywnego 
gospodarowania, jako czynnika 
warunkującego nasz dalszy roz 
wój i postęo w zabezpieczaniu 
potrzeb społecznych.

Staje się to koniecznością i 
nakazem. Musimy paliwami 
płynnymi gospodarować lepiej! 
Być bardziej oszczędni. Odnosi 
się to zarówno do całej gospo­
darki narodowej, do wszyst­
kich branż produkcji material­
nej i usług, jak też do każdego 
z nas- A -możliwości-w ,4yjn. 
względzie są wciąż duże.

PAP

W Rumunii

Formy sprzedaży benzyny
Centrala Turystyczna Orbis, 

postała poinformowana przez 
ministerstwo turystyki"Socjali 
stycznej Republiki Rumunii, że 
w kraju tym wprowadza się 
obecnie sprzedaż benzyny tu­
rystom zagranicznym wyłącz­
nie za bony benzynowe nabywa 
ne w kraju przed wyjazdem 
lub też za waluty wymienialne 
na terenie Rumunii.

Ponieważ do tej pory strona 
rumuńska nie dostarczyła bo­
nów polskim organizacjom tu­
rystycznym, turyści polscy wy­
bierający się samochodem do 
Rumunii bądź tranzytem przez 
ten kraj po 26 lipca — będą mo 
gli nabyć benzynę wyłącznie 
na nowo worowadzonych zasa­
dach. (PAP)

Przewozy ładunków żeglugą 
morską zmniejszyły się o 11,8 
proc. W morskich portach han­
dlowych przeładowano o 11,9 
proc, ładunków mniej.

Poznańskie Biuro Prognoz Insty­
tutu Meteorologii i Gospodarki I 
Wodnej przewiduje na dziś w 
Wielkopolsce zachmurzenie duże z 
większvmi przejaśnieniami, mie!' I 
scami burze, okresowe opady de® 
czu.

Temperatura maksymalna 
plus 20 do plus 22 stopni, mini­
malna od plus 12 do plus 14 stop- I 
ni. Wiatry słabe i umiarkowane.

Wczoraj o godzinie 18 zanotowa­
no następujące temperatury: * 
Kaliszu, Lesznie i Poznaniu pluS 
25 stopni, w Koninie plus 23 step- I 
nie, w Pile plus 24 stopnie. Ciśnie- . 
nie 751,1 mm.

WWWWWWWWWWW
Dzfslelszy serwis inform-jcy^ 

opracował Włodzimierz Braniecb
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/nia) poprzedzającego okres prenumeraty: no miesiąc 
(26 zł), kwartał (78 zł), półrocze (156 zł)
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Zinwentaryzowano już ponad połowę obiektów

Katalog zabytków sztuki w Polsce
Nieocenioną pomocą nauko­

wą w sprawowaniu opieki nad 
dobrami kultury narodowej, do 
skonałym źródłem przy opra- 
cowywaniu historii sztuki pol­
skiej, a także świetnym prze­
wodnikiem dla turystów jest 
Katalog zabytków sztuki w 

Polsce” — wydawnictwo seryj­
ne ukazujące się od 1951 roku 
_ będące plonem wieloletniej 
pracy zespołu naukowców z In­
stytutu Sztuki PAN.

W opublikowanych dotych­
czas 151 zeszytach katalogu zin 
wentaryzowano zabytki z po­
nad połowy obszaru Polski. Ze 
szyty zawierają opis wszystkich 
dóbr nie chronionych w zbio­
rach muzealnych i prywatnych- 
dział malarstwa, rzeźby i archi 
tektury, takich świadectw daw 
nej polskiej kultury, jak sprzę­
ty, narzędzia, obiekty kultu re­
ligijnego, przedmioty codzienne 
go użytku, broń, meble, tkani­
ny ozdoby, starodruki itp' Posz 
czególne pozycje katalogowe 
opatrzone są wnikliwym ko­
mentarzem naukowym, a tak­
że dokumentacją fotograficzną.

Publikację każdego zeszytu 
katalogu poprzedzają prace 
trwające kilka, a czasami na­
wet kilkanaście lat. Najpierw’ 
obiera się materiał w terenie, 
potem przygotowuje się opisy i ' 
fotografie, następnie jeszcze re 
daguje się zgromadzony mate­
riał.

Tę żmudną, 'wymagającą wy 
sokich kwalifikacji i dńżej wie­
dzy pracę prowadzi kilkudzie-/ 
sięciu historyków sztuki z czte 
rcch ośrodków PAN — w War­
szawie, Poznaniu, Krakowie i 
Gdańsku. Ich trud owocuje czę­
sto rewelacyjnymi odkryciami. 
Przed laty sławna była spra­
wa znalezionego przy okazji 
przygotowywania katalogu ob­
razu El Greco. Ale najważniej­
szym zadaniem tego wydawnic­
twa jest gromadzenie pełnej do­
kumentacji polskiej sztuki, co 
me jest na pewno tak efektow­
ne jak sensacyjne znaleziska, 
ale niezwykle pożyteczne, dla 
polskiej nauki. Warto także no 1 
kreślić, że wiele zabytków dzię 
ki nocie w katalogu trafiło w 
ręce konserwatorów i ocalo­
nych zostało przed zniszcze­
niem-

Odbiorcami tego cennego wy 
dawnictwa są ludzie nauki, stu 
denci, administratorzy i organi­
zatorzy życia kulturalnego, mi­
łośnicy zabytków. Rocznie uka­
zuje się 5—6 zeszytów katalo­
gu. Nakłady — średnio 1000— 
1500 egzemplarzy wciąż są 
zbyt małe w stosunku do po­
trzeb.

Z
Ostatnio ukazały się dwa ze- 

szyty katalogu: „Żnin i okoli­
ce" oraz „Ropczyce,, Strzy­
żów i okolice”. W druku znaj­
duje się dalszych 7 tomi­
ków. W przyszłym roku 
wydany zostanie m. in. 3-tomo- 
wy katalog poświęcony zabyt­
kom Częstochowy. Prace nad tą 
pozycją trwały przędło 10 lat. 
Oprócz dokładnego inwentarza 
dóbr kultury zgromadzonych 
na Jasnej Górze znajduje się tu 
ponad 1.5 tys. ilustracji. Redak­
torzy katalogu zapowiadają 
również opublikowanie w ciągu 
2 najbliższych lat pierwszego to 
mu warszawskiego. Wspólnie z 
muzeum historycznym m. st. 
Warszawy inwentaryzują za­
bytki Starego Miasta i zamku 
Warszawskiego. (PAP)

Międzynarodowa działalność ZBoWiD
Władze ZBoWiD przyjęły pro 

gram udziału polskiego środo­
wiska kombatanckiego w przed 
sięwzięciach międzynarodo­
wych, organizowanych w dru­
giej połowie br.

Na czoło wydarzeń, w któ­
rych uczestniczyć będzie dele­
gacja liczącego ponad 640 000 
członków związku, wybija się 
światowe spotkanie kombatan­
tów w sprawie rozbrojenia, któ 
re zorganizowane zostanie pod 
auspicjami FIR (Międzynarodo 
wej Organizacji Bojowników 
Ruchu Oporu) w drugiej poło­
wie października br. w Rzy­
mie.

We wrześniu br. odbędzie si<

w Vfarszawie z inicjatywy 
ZG ZBoWiD Sympozjum Ko­
misji Medycznej FIR, poświę­
cone upowszechnieniu wśród 
szerokich kręgów społeczeń­
stwa wiedzy o wpływie lat woj 
ny i okupacji na stan zdrowia 
generacji urodzonych w cza­
sie ostatniej wojny. Sympo­
zjum, zorganizowane w okre­
sie obchodów Międzynarodowe 
go Roku Dziecka, stanowić bę­
dzie wyraz hłodu kombatan­
tów dla najmłodszych ofiar 
niemieckich zbrodni.

W pierwszych dniach paź­
dziernika br. odbędzie się we 
Frankfurcie n/Menem między­
narodowe sympozjum nt. pro­

blemów faszyzmu, zorganizo­
wane przez sekretariat FIR i 
prezydium Związku Prześlado 
wanych przez Reżim Nazistów 
ski (VVN). Polska delegacja za 
prezentuje podczas tego posie­
dzenia referat, przypominają-' 
cy m. in. ogrom zbrodni hitle­
rowskich, dokonanych na pol­
skim narodzie w latach II woj 
ny światowej.

W dniach 13-16 października 
br. odbędzie się we Florencji 
XVI zgromadzenie ogólne Swia 
towej Federacji Kombatantów 
(FMAC), w którym uczestni­
czyć będzie delegacja ZBoWiD.

PAP

Sposoby różne — wspólny cel

Powtórka z gospodarności

Poznańscy studenci dla Leszna
Już po raz drugi Wojewódz­

ka Dyrekcja Rozbudowy Miast 
i Osiedli Wiejskich w Lesznie 
organizuje w porozumieniu z 
Wydziałem Budownictwa Lądo 
wego Politechniki Poznańskiej 
studenckie praktyki wakacyj­
ne. W tym roku odbędą się dwa 
3-tygodniowe turnusy. Ubie­
głoroczne praktyki okazały się 
niezwykle owocne. Studenci 
wykonali badania struktury 
gruntu i opracowali dokumen­
tację geologiczną pod budowę 
wojewódzkiego szpitala zespo­
lonego.

W tym roku uczestnicy prak 
tyk przeprowadzą podobne pra nych.

ce tym razem związane z budo 
wą nowej oczyszczalni ścieków 
dla Leszna oraz badania struk 
tury geologicznej nasypów Sta 
dionu im. A. Smoczyka, ko­
nieczne dla ustawienia proje­
ktowanych masztów oświetle­
niowych. Umowa zawarta z 
Politechniką przewiduje także 
opracowanie pełnej dokumen­
tacji projektowej rozwiązań 
głównych skrzyżowań na tra­
sie W-Z. Projekty te wykony­
wane będą jako prace dyplomo 
we.

Wykonywane przez studen­
tów ekspertyzy szybko przyno 
szą widoczne rezultaty, umożli 
wiając wcześniejsze rozpoczy­
nanie przedsięwzięć inwestycyj 

(PAP)

Złoto i srebro 
ze... szlamu

Złota i srebra nigdy nie za 
dużo. Naukowcy z Wrocławia o- 
praćowali i opatentowali meto 
dę odzyskiwania tych krusz­
ców ze szlamów anodowych, 
powstając podczas elektrolitycz 
nej rafinacji miedzi.

Eksperci z Politechniki Wroc 
lawskiej Witold Charewicz, To 
masz Gendolla, Ryszard Klapa 
i Zbigniew Zagóra , stosują w 
procesie odzyskiwania srebra i 
złota opracowaną przez siebie 
bezciśnieniową metodę hydro- 
metalurgiczną. Polega ona na 
bezciśnieniowym ługowaniu 
szlamu anodowego roztworem 
kwasu azotowego oraz wytrą­
caniu chlorku srebra. Stopień 
odzysku srebra ze szlamu ano­
dowego Wynosi 99.94 proc., a

1 złota 95 proc. (PAP)

Przed nami II półrocze, w którym gospo­
darka nie będzie wolna od problemów 
poprzednich miesięcy, bo obarczona zo­

stała balastem opóźnień i zaległości produkcyj­
nych. Trzeba więc rychło odpowiedzieć na py­
tanie: jak zaległości te odrobić i jak wykonać 
całoroczne zadania. Taki był cel wszystkich 
Konferencji Samorządy Robotniczego, które 
teraz kończą swe obrady w zakładach i przed­
siębiorstwach-

, Rola tych robotniczych „parlamentów” w 
rozwiązywaniu produkcyjnych problemów jest 
ogromna. Któż bowiem lepiej zna trudności 
własnej fabryki, jej potrzeby i możliwości ich 
zaspokajania, jeśli nie członkowie samorządu 
rekrutujący się z załogi? Podczas sesji KSR 
znaleźć więc trzeba indywidualne — dla sytua­
cji zakładu — rozwiązania wybrnięcia z kłopo­
tów, zrealizowania całorocznych obowiązków 
wobec gospodarki narodowej. Uchwalony przez 
KSR nrogram, oparty na pełnej znajomości rze­
czy, daje szansę wykonania zadań. A szanse 
takie r»a pewno w każdym przedsiębiorstwie 
•stnjeją.

Z drugiej strony nie można na samorządowe 
barki złożyć wszystkich zadań, obowiązków, 
odpowiedzialności. KSR mogą wskazać słabe 
nunkty produkcyjnych procesów, znaleźć mo- 
Giwości ich wzmocnienia, mogą być inspirato­
rem działań. Reszta, czyli wykonanie tych za- 
^ań zależy już od administracji zakładu, od ca­
łej załogi, jej sumienności, inicjatywy.

Na niedawnej III Krajowej Naradzie Przed­
stawicieli Samorządu Robotniczego wskazano 
na wiele takich, ukrytych jeszcze rezerw i moż­
liwości, które w każdym zakładzie — przy do­
brej woli wszystkich pracowników — mogą zo­
stać prawidłowo spożytkowane. Przeciwsta­
wiać się zatem należy pokutującemu gdzie nie­
gdzie zwyczajowi wyolbrzymiania trudności. 
Bo dla niektórych kłopoty zimowe są nadal je­
dynym usprawiedliwieniem, a programem na 
przyszłość — tylko bierność.

Podczas III Konferencji wskazano również 
na najsłabsze ogniwa gospodarki, które dozna­
ły największych zimowych strat. To przede 
wszystkim transport, produkcja na rynek, eks­
port, budownictwo mieszkaniowe. Aby odro­
bić opóźnienia tu właśnie obrady KSR musiały 
być szczególnie starannie przygotowane, a każ­
da decyzja poprzedzona dokładnym bilansem 
potrzeb i możliwości wytwórczych, przewozo­
wych, czy usługowych. Konieczna była gospoT 
Jarska dyskusja, rozsądna j kęnliretna, .bogata 
w skuteczne wnioski. Siedząc sesje KSR w 
wielkopolskich zakładach, dostrzec można ten 
właśnie sposób „przymierzania się” do zadań 
II półrocza-

Najtrudniej było znaleźć receptę na wybrnię­
cie z kłopotów w przedsiębiorstwach transpor­
towych. Wyszły one z ostatnich miesięcy naj­
mniej obronną ręką. Podczas KSR Poznańskie­
go Węzła Kolejowego skoncentrowano się 
głównie na racjonalizacji p r z e w o- 
z ó w. Konieczne będzie też lepsze wykorzysta- 
niejstniejącego taboru. W poznańskich Zakła­
dach Naprawczych Taboru Kolejowego za naj- 
nilniejsze zadanie uznano skrócenie cza­
su napraw lokomotyw i wagonów. Kłopoty 
z brakiem części trzeba pomniejszyć własną 
produkcją. Są to na pewno rozwiązania doraź­
ne bo drogie, ale wskazują na możliwość dosto­
sowania, się i wybrnięcia z trudnej sytuacji.

Inny cel przyświecał aktywowi robotnicze­
mu w przedsiębiorstwach produkujących na 
rynek artykuły powszechnie potrzebne. W po­
znańskich: „Amino”, „Domenie”, „Modenie”, 
„Lechii”, w Swarzędzkich Fabrykach Mebli, w 
kaliskim „Vistilu”, i „Polo” zadaniem na naj­
bliższe 5 miesięcy jest poprawa zaopatrzenia

handlu i utrzymania ciągłości dostaw podsta­
wowych artykułów. Podczas KSR szukano 
więc odpowiedzi na pytanie: jak z dostępnych 
materiałów i surowców wyprodukować naj­
więcej, dostosować staranniej rodzaj wyrobów 
do popytu, zapewnić swoim towarom wysoką 
jakość, aby z góry nie były skazane na przece­
ny, zwroty, nie były przyczyną marnotrawie­
nia pracy, energii i surowców’.

W „Lechii” na przykład za główne zadanie 
obrano wprowadzenie do produkcji nowych 
wyrobów, szczególnie oczekiwanych przez 
nabywcę oraz zastępowanie suro w- 
ców importowanych krajowymi, usuwanie 
przeszkód w wprowadzaniu innowacji tech­
nicznych i pomysłów racjonalizatorskich co z 
kolei obniży koszty wytwarzania.

W Zakładach Koncentratów Spożywczych 
„Amino” racjonalna gospodarka suro w- 
c a m i także jest zadaniem najważniejszym. 

^Trudności materiałowe były bowiem przeszko­
dą w wywiązaniu się z zobowiązań wobec ryn­
ku. Podobnie w „Polarnie”; „adania całoroczne 
wykona on jedynie wówczas, gdy narzuci się 
w zakładzie surowy wymóg oszczędzania 
materiałów. Rynkowi pomoże także szybsze 
osiągnięcie docelowej zdolności produkcyjnej 
fabryki, która rozbudowuje się.

Wykonanie zadań w „Modenie" wymaga zna­
cznej elastyczności działania całej 
załogi. Jak podkreślono na KSR. gdy zajdzie po­
trzeba trzeba będzie szybko przestawić się na 
inny rodzaj produkcji, zrezygnować z atrakcyj­
nych (wartościowo) towarów na rzecz tych, któ­
re na rynku uznane zostaną za pierwszoplano­
we- Takie podejście do obecnych zadań jest dla 
każdego producenta głównym mielnikiem oce­
ny — gospodarnością.

W złożonej sytuacji na linii przemysł — kli­
ent swoją znaczącą rolę odegrać musi też han­
del. KSR w poznańskim WFHW za najważniej­
sze w II półroczu uznała zaciśnienie współ­
pracy z przemysłem, oddziaływanie na 
producentów dla optymalnego dostosowania 
produkcji do potrzeb rynku (wielkości produk­
cji, różi rodności poprawy jakości oraz ryt- 
m_xi dostaw. Niezbędne również jest uspraw­
nienie drogi towarów z magazynu do sklepów.

Ta pobieżna, siłą rzeczy, ocena skuteczności 
obrad lipcowych KSR nasuwa jeden wniosek. 
Mimo różnych trudności i odmiennych metod 
ich usuwania wspólna w formułowanych pro­
gramach jest świadomość, żę współczesna gos­
podarka tworzy ^skomplikowany system wza- . 
jemnych powiązań i zależności. To daje okreś­
lone skutki. Żadna fabryka nie działa w próż­
ni, nie jest i nie może być samowystarczalna. 
Wiele KSR zaprezentowało takie właśnie my­
ślenie kategoriami całej gospodarki. To prowa­
dzi do pojęcia prostej prawdy, że nie tylko wa- 
żne jest wykonanie planu w poszczególnym za­
kładzie ale w całym zespole gospodarczym. Tak 
rozumując, nie będzie istotnym czy zostanie „za 
liczony” ten czy inny wskaźnik, czy plan przy 
pomocy przeróżnych manipulacji dokręceń i 
statystycznych tuszowań okaże się spełniony’. 
Najważniejsze jest zaspokojeni społecznych 
potrzeb. Ten cel na sesjach KSR został chyba 
w dużej mierze spełniony.

Jednolitym programem dla wszystkich załóg 
pozostaje więc nadal szeroko pojęty interes 
społeczny, który.objawia się w gospodarności, 
oszczędzaniu i racjonalnej gospodarce posiada­
nymi środkami. Jest to sumienność, inwencja 
na każdym stanowisku pracy, dyscyplina i od­
powiedzialność. Gospodarność w każdym za­
kładzie ma własne oblicze, ale służyć powinna 
wszystkim. O tym była mowa podczas lipco­
wych KSR.

JÓZEF GOŁASZEWSKI

Wyruszali z koszar nocą. 
Krótki przegląd spraw­
ności pojazdów, zamonto 

wanie pocisków rakietowych 
na transporterach naczepo- 
wych, a potem dość długie bez 
drożą ku stanowiskom na poli 
Sonie. Gdy zeskoczyli z wozów, 
zaczęli wykonywać mechanicz 
nie czynności powtarzane pod­
czas ćwiczeń dziesiątki i setki 
razy. „Urwanie” każdej sekun­
dy może zadecydować o osiąg­
nięciu jak najlepszych rezulta 
tow. Te sekundy i minuty zna 
czą tu wiele. „Przeciwnik” w 
każdej chwili może zlokalizo­
wać wyrzutnię. Chodzi więc 
0 to, by wcześniej odpalić po­
ciski i z całym wyposażeniem 
Przemieścić się na nowe sta­
nowisko. Najszybsze i jak naj- 
cpsze wykonanie zadania na 
ćwiczeniach jest punktem ho 
noru całego pododdziału W wa 
runkach bojowych to przecież 
sprawa życia.

Kapitan inż. Bolesław Waciń 
ski kieruje zespołem stacji prze 
ciwlotniczych. Dobrze opano- 
Wa‘ niełatwą sztukę dowodzę 

Każdy wyjazd na poligon 
traktuje jako okazję do prze­
prowadzenia kontroli umiejęt­
ności wszystkich żołnierzy. Su 

a ich umiejętności składa się

W jednostce rakietowej OPK

Trwa dyżur bojowy
na całość bojowego szkolenia 
i na ostateczne wyniki.

— Najważniejszy — mówi — 
jest trening startowy, czyli 
wszystkie czynności związane z 
uruchomieniem wyrzutni rakie 
towej na stanowiskach.

Rozpoczyna działalność sta­
cja radiolokacyjna, olbrzymie 
jej wklęśnięte skrzydła kręcą 
się wokół z jednakową szybko­
ścią. Czynne są już naprowa­
dzające pociski komory telewi 
zyjnej. Działa skomplikowana 
aparatura kierowania lotem ra 
kiet.

— Na osiągnięcie wyniku „je 
den równa się jeden”, kiedy każ 
da rakieta trafia w latający o- 
biekt nieprzyjacielski (a taki 
wynik osiągnął nasz pododdział 
na ćwiczeniach wojsk Układu 
Warszawskiegol składaja się u- 
miejętności: elektroników, to­
pografów. rachmistrzów dru­
żyny odpowiadającej za łado­
wanie wyrzutni. Każdy czło­

wiek zespołu decyduje o powo­
dzeniu.

Porucznik Ryszard Łojczek, 
posiadający klasę mistrzowską 
dowodzenia, przygotowuje swój 
pododdział do załadowania ra­
kiet na wyrzutnię.

To bardzo zgrany zespół. Ka 
prał Remigiusz Sylwestrzak je 
jen z starszego rocznika wraz 
z podkomendnymi z warszaw­
skich techników: Piotrem Ra­
kowskim, Andrzejem Nowal- 
skim, Waldemarem Palmow-

Podczas cwiczen na raKietowym poligonie.
Fot. — H. Bugajski

skim i kierowcą Romanem Ma 
liszewskim przygotowują się 
do wykonania zadania. Ich u- 
miejętności oraz chęć dobrego 
wywiązania się z obowiązków 
to główne czynniki cementują­
ce zespół oraz wpływające de­
cydująco na wykonanie zada­
nia. Wiele satysfakcji sprawia 
zapewne dowodzenie tym pod­
oddziałem, oglądanie rosną­
cych umiejętności i ambicji. A 
przecież niełatwa to praca. W 
pierwszych dniach wojskowej 
służby interesowało ich wszy­
stko. W trzecim miesiącu przy 
szło lekkie załamanie, niełatwo 
bowiem było dostosować się do 
norm wojskowego życia. Teraz 
to już poza nimi. Starają się o- 
siagać jak najlepsze wyniki, 
by nie przynosić wstydu rodzi 
nie, szkole i jednostce, w któ­
rej służą.

Alarm. Nad obszarem kraju w 
kwadracie X znajduje się lata 
jący obiekt.

Drużyna się podrywa. Pa­
trzymy na stoper. Kierowca już 
rusza. Reszta pododdziału zaj 
muje miejsca przy rakietach 
zamontowanych na samocho­
dach. Teraz następuje błyska­
wicznie przemontowanie rakiet 
na stałe wyrzutnie. Szybko prze 
suwają się na swoje stałe łożys

ko. Padają krótkie komendy. 
Szybkie ruchy rąk żołnierzy 
potwierdzają przyjęcie rozka­
zów. Meldunek — pierwsza ra 
kieta gotowa. Pododdział zakoń 
czył swoją działalność. Kryje 
się za pobliskim wałem ziem­
nym. Odjeżdża też naczepa. Za 
czyna już pracę stacja napro­
wadzająca. Łożysko z czterema 
rakietami zatacza półkola.

Chwila oczekiwania na start 
pocisku. Znowu patrzymy na 
stoper. Załadowanie trwało 39 
sekund. Za wałem chronią­
cym drużynę przed podmuchem 
ognia rakiety stoi pięciu żoł­
nierzy. O ich wysiłku świadczy 
pot ściekający po czołach.

— Chcieliśmy wypaść jak 
najlepiej — mówi bombardier 
Andrzej Nowalski. Do zupełnie 
dobrego wyniku zabrakło nam 
dziewięciu sekund... Wzorowe 
wykonanie wszystkich czynno 
ści zależy w równym stopniu 
od nieustannego treningu, od 
kontroli i samokontroli, od 
wzorowej dyscypliny. To są 
główne elementy coraz lepsze­
go wykonywania skomplikowa 
nych zadań.

Koniec ćwiczeń na poligonie. 
Ale baterie rakietowe na obsza 
rze całego kraju pełnią nieu­
stanny dyżur.

JERZY KNAPIK
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POZNAŃ

Przerwa urlopowa.

r KINA 1 ............——....
CHODZIEŻ Noteć: ., 

Pirxa” (pol.-radz.).
GNIEZNO Polonia:

„Test pilota

.Buffalo
Bill i Indianie” (USA).

JAROCIN: „Wielki sen” (ang.).
KALISZ Kosmos: „Orkiestra

Klubu Samotnych Serc sierżanta
Peppera” (USA), 
ności” (hiszp..);

.Ofiara namięt-
Oaza

my, tata pracuje” (fr.)
,Idż do ma 

Stylowe:

niczym miastoWieś Kaliskie

Przodownicy na kombajnach

„Sto koni do stu brzegów” (poi.), 
„Paryż — Warszawa bez wizy” 
(poi.); Syrena: „Konik Garbusek” 
(radź.),' „Dziewczyna z reklamy” 
(USA).

KONIN Górnik: „Odrażający, 
brudni, źli” (wł.), „Cenny depo­
zyt” (fr.).

KOŚCIAN: „Dubler” (fr.).
LESZNO Panorama: „Wielfcb- 

sen” (ang.).

Oddane do użytku kilka dni temu osiedle mieszkaniowe dla pra­
cowników Zootechnicznego Ośrodka Doświadczalnego w Pawło­
wicach (Leszczyńskie), niczym nie rćżni się od zabudowy miej­

skiej.
Fot. — R. Królak

Jesteśmy na wschodnim krańcu wojewódz­
twa kaliskiego. Gmina Koźminek. nale­
ży do tych rejonów rolniczych, gdzie żni­

wa zbożowe są już znacznie zaawansowane. 
Przede, wszystkim wykorzystuje się tu snopo­
wiązałki. Między rzędami sztyg dokonuje się 
natychmiast podorywek i siewu poplonów 
ścierniskowych.

W tej fazie żniw, gdy nękają przelotne desz­
cze, a zboża nie są jeszcze zupełnie dojrzałe do 
omłotów na pniu, czerwone „Bizony” miejsco­
wej Spółdzielni Kółek Rolniczych nie mają w 
pełni zatrudnienia. Do dyspozycji rolników 
jest pięć tych maszyn. Ale niewiele jeszcze go­
dzin przepracowały one w te żniwa; jeśli 
już — to głównie przy omłotach rzepaku z po- 
kosów. Natomiast powodzeniem cieszą się sno­
powiązałki. SKR ma ich 17, „zaliczyły” już kil­
kaset godzin pracy u gospodarzy

miejscowej SKR. Jej główna działalność to ob­
sługa gospodarstw indywidualnych, a takich 
jest w gminie Koźminek 1310 w 21 wsiach. Ma­
ją one około 6 200 hektarów ziemi- SKR wy­
konuje mechanicznie 60 procent zbiorów zbóż w 
tych gospodarstwach. W tym reku może na­
wet podjąć się, więcej bo powiększył się park 
maszynowych.

NOWY. TOMYŚL:
życie” (hiszn.).

OPALENICA: 
jewie” (jug.).

PILA Iskra: 
ucieka” (USA).

PLESZEW: .,

,Elizo, moje

.Zamach w Sara

.Mistrz kierownicy

,Co mi zrobisz, jak
mnie złaniesz” (poi.).

PNIEWY: „Szantaż” (ang.).
SZAMOTUŁY: 

York” (USA).
ŚREM Słonko:

.New York, New

.-Nie zaznasz sno
kojn” (nol), „Dzieci wśród pira­
tów” (Jan.).

TRZCIANKA: „Podarunek Czar 
nego Księcia” (radź.), „Zabójstwo 
chińskiego maklera” (USA).

TUREK: „ 
(we?^

WRONKI: 
sie” (USA). . 
chosłowacki).

WSCHOWA 
garski).

,W cieniu legendy’

„Pojedynek na 
„Poza prawem”

szo-
(eze-

„Rozrachunek” (buł

ZT nrf)W: „D.M-r” (fr.). .,I^v 
Karolinie Lamb” (ang. — studyj­
ne).

RADIO

PROGRAM I: 6 Sygnały dnia;
9.05 Lato z Radiem’;
dio Kierowców;
polskich melodii:

11.40 Tu Ra-
12.25
12.45

Mozaika 
Rolniczy

kwadrans; 13.01 Rytmy Młodych;
13.20 Młody jazz polski: 13.40 Ka
cik melomana- — Wariacje symfo 
niczne; 14 Studio „Gama”; 14.20 
Studio „Gama” c.d.; 15 05 Kores
pondencja z zagranicy; 1510 Sfu 
dio „Gama” c.d.; 16 Tu Jedvnka: 
17.30 Radiokurtor — and. SM; 18 
Tu Jfdvnka c.d.; ii.?k Nie tylko 
dla kierowców; 18.33 Koncert żv 
ćzeń: 12.15 Gwiazdy wolskich 
estrad: 19.45 Snrawozdąnie ze
Snartekiady Napędów Związku Ra 
dzieckingo w Moskwie; 2.0.05 ?la 
d^m naszych interwencji; 20.10 
Wavaei® z wzyka ponularna: 
?',35 Mctodie lat 70-tnch; 21 05

Tu Rldi
Fiernwc<w; 22 23 T..”ł>lin ^a mr 
z-Tznpj art"”t»; ’3 Wita Was Po! 
ska — magazyn słowno-muzyĆTW.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 5, 
10, 11, 12.05, 15, 19, 20, 21, 22.

9.

PROGRAM II: 7,35 Koncert po­
ranny; 8.35 Dialogi i zbliżenia; 
9.30 My 79 — and. SM; 9.40 Tu 
Radio Moskwa; 10 Tajemnice pro 
zy L. Gomolickiego; 10.30 Na gi­
tarze gra Wes Montgomery; 10,40
Sprawy codzienne; Wakacje
melomana; 11.35 Postęp, dom, no 
woczesność — porady praktyczne 
dla kobiet; 12.05 Wakacje molo 
mana; 13 Dobre, ale mało; 13.19 
Duety operowe; 13 36 Ze wsi - i 
o wsi; 14.10 Więcej, lepiej,- no- 
wocz«śniej: 14-25 Muzyka Mozar 
ta; 15,20 Radioferie; 15.45 Waka­
cje na własny rachunek; 16 No­
wości radiowego studia; 16.10 Kra 
kówskie migawki muzyczne; 16.40
Lirvka i druk fragm. esseju
J. W. Gomulickiego; 17 Blaski 
i cienie muzyki — jazz-rock; 17.20 
Ksieżki z zanomnianei nółki; 17'30 
. Pnytre’ nisar^a — d"
Saint Expuery”; 18 Co piszą o

,.Ram a'
18.25 Plebiscyt Studia
18.40 Radiowe snotka-

nia: 19 Nagrania A Rubinsteina: 
19.40 Dźwiękowy Plakat Reklamo 
wy; 19.55 Przcznrw zawsze u- 
b»7oieczony: 29 Saldo, nanie Dv- 
rektorźol: 20,20 „Kon^ammkty” 
— tvgod”ik o muzyce XX wieku: 
?’ Ma^^y^aHr Claudia Montever
diego; 2? Kur 
w onrac. w 

w świeCie: 
dobranoc.

masaM

23.48 Muzyka na

Wiadomości: 4 30, 5.30, 6.30, 7.30, 
8 30, 11.30, 13.30, 18.30, 21.30, 23.30.

PROGRAM Hi: 8 Ekspresem 
przez świat; 8.05 Za kierownicą;
8.40 Co kio lubi 
nie dobiera” —

9 „Drzewo liści 
ode. pow.; 9.10

Kiermasz płyt wytwórni Panton; 
9.30 Pisarz miesiąca — W. Zuk- 
rowski; 9.45 Dyskoteka pod gru 
szą; 10.30 Ekspresem przez świat; 
10.35 W duecie z Oscarem Peter- 
sonem; 11 Dyskoteka pod gruszą;
12 W tonacji Trójki;
ka z rozrywki; 13.50
moment” — ode. pow.;
w Filharmonii 15

13 Powtór-
„ Właściwy

14 Lalo 
Ekspresem

zczynskśe

Złotówki pomnożone
radością dzieci

W ręjesitirae dianów przefca- 
zywanych dziecicim w ióh mię- 
dzymrodowym riofcu, zmaiczący 
udział mają •również załogi le- 
sziczyńskiich zakładów pracy. 
Na łi&aie ty oh dokonań zapisa­
no już m. in. 4 ścieżki zdro- 
.wia, ■ 52 place zabaw, 4 boiska, 
6 „zielonych” sal gimnastycz­
nych. Pięknym świadectwem 
troski o los osiierocioinych są 
fundowane wychowankom do­
mów dziecka książeczki miesz­
kaniowe. Obdarowano nimi już 
80 dzieci. Serdecznością wyróż 
nili siię zwlaisizcza pracownicy 
Wielkopolskiej Huty Szkła w 
Gostyniu, spółdzielni inwali­
dów — „Jedność” w Górze 
i „Start” w Lestznde oraz Wiel­
kopolskich Zakładów Przemy­
słu Owocowo-Warzywnego w 
Pu dl liszkach.

Przykład dorosłych nie pozostał 
bez echa wśród uczniów szkół 
podstawowych. Akcja zbierania 
surowców wtórych, prowadzona 
pod hasłem „Dzieci dzieciom na

MRD”, przyniosła 93,5 tony ma­
kulatury, 48 ton złomu i 3 000 opa- ( 
kowań szklanych. Pieniądze z ich 
sprzedaży młodzi z Leszczyńskiego 
przekazali na' konto Centrum I 
Zdrowia Dziecka.

Darów nie skąpią także spól 
dziel cy wiejscy. Wyrażają się 
cne kwotą przekraczającą 8 nu. 
Donów złotych. Z tej sumy po- 
n?d 6 milionów stanowi wkład 
rolniczej spółdzielczości w bu­
dowie przedszkola w Gostyniu. 
W grenie ofiarodawców nie 
mogło — oczywiście — zabra­
knąć producentów zabawek. 
Gostyńska Spółdzielnia Pracy 
„Pallas” przekaże do domów 
dziecka zabawki z dodatkowej 
produkcji.

Wartość tych wsizyisitkich ini 
cjaityw sięga wielu milionów 
złotych. Rzeczy wista jednak 
ich wartość jest znacznie więk 
sza, bowiem każda złotówka 
pomnożona zostaje radością i 
uśmiechem obdarowanych dzie 
ci. (jab)

Pierwsze żyto sprzątano kombajnem u rolnika w 
Ksawerowie. Usługę kompleksową przy zbiorze zbóż 
i omłotach oraz ich odstawie zamówił rolnik Jerzy 
Szukaiski z Dąbrowy. SKR sprzątnie mu kombaj­
nami 5 ha zbóż. W zamian za usługę rolnik oferuje 
dla zespołowego gospodarstwa SKR słomę, na co dy­
rekcja wyraża skwapliwie zgodę, bowiem gospodar­
stwo ma dużą obsadę inwentarza, a ziemi niezbyt 
wiele.

Takie transakcje z rolnikami są na porządku 
dziennym. SKR, zawierając umowy koopera­
cyjne z gospodarzami na dostawę prosiąt, war­
chlaków i cieląt do swojego gospodarstwa, po­
trzebuje dużo paszy. Produkuje ją także we 
własnym zakresie, uprawiając żyto poplonowe, 
a po nim kukurydzę na zielonki, jęczmień ozi­
my, poplony ścierniskowe, a nawet lucernę.

Gospodarstwo SKR o 143 hektarach V i VI 
klasy, z którego już w tym roku sprzedano 335 
kwintali żywca wołowego i 307 kwintali żyw­
ca wieprzowego, może być przykładem inten­
sywnego gospodarowania dla okolicznych rol­
ników. Nie ono jednak stanowi wizytówkę

Poznańskie

Pilskie Koziołki

Łąki meliorowane
I LOSOWANIE
7,

społecznie
Pilscy rolnicy podjęli i rea­

lizują wiele czynów produk­
cyjnych. Specjaliści z gminy 
Wysoka zobowiązali się sprze­
dać dodatkowo 200 tysięcy lit­
rów mleka. Mieszkańcy wsi 
Konstantynowo i Wiernowo 
(gmina Chodzież) przeprowa­
dzą w czynie społecznym me­
liorację 5 ha łąk. Rolnicy z gmi 
ny Damasławek zwiększą stan 
trzody chlewnej o 455 sztuk 
oraz bydła o 158.

Podobne deklaracje złożyli 
rolnicy pozostałych gmin woje 
wództwa pilskiego, (wis)

Tysiące podeszew w wyniku 
kradzieży znikały z Wielkopol 
skich Zakładów Obuwia „Po­
lania” w Gnieźnie, ale nikt te­
go nie dostrzegał z wyjątkiem 
sprawców przestępstw. Sytua­
cja taka została w znacznej mie 
rze spowodowana osobliwym 
systemem dokumentacji.

„Polania” — obok obuwia — 
wytwarza też półfabrykaty — 
m. in. podeszwy poliuretano­
we. Te ostatnie, produkowane 
przez różne bęygady i na róż­
nych zmianach, nie były ... ewi­
dencjonowane. Składowano je 
zaś w pomieszczeniach, zwa-

23 Z polskiej poezji współczesnej;
23.05 Między dniem a

Wiadomości: 10.30, 
1940, 22.

PROGRAM IV: 7 
dzisiaj; 8 Temat w 
8.10 Przeboje Studia

snem.

12, 15,

Melodie na
3 wersjach; 
.Gama”; 8.25

II
12,

4,

12, 21, 24, 42
LOSOWANIE
25, 29, 36, 47

Ko""., banderoli 851 983

Lolek"
I LOSOWANIE

7, 24, 25, 28, 30 dod. 13
II LOSOWANIE

4, 12, 16, 21, 39, 46
Konc. banderoli 4765

3 x !0
I ZAKŁAD 2 
II ZAKŁAD 3

III ZAKŁAD 10

Z kroniki sądowej

przez świat; 15.05 Wakacje ze swin 
giem; 15.40 Piosenki wspomnie­
nia; 16 Reportaż pt. „Czas przed 
wiosenny”; 16.20 Muzykobranie; 
16.45 Nasz rok 79; 17 Ekspresem
przez świat; 17.05 Muzyczna pocz 
ta UKF; 17.40 Odkurzone przebo 
je; 18.10 Polityka dla wszystkich; 
1845 Czas relaksu; 19 „Młodego 
Warszawiaka zapiski z urodzin” — 
ode. pow.; 19.30 Ekspresem przez 
świat; 19.35 „Castor i Pollux” — 
opera; 19.50 „Czyste radości mo 
jego życia” — ode. dow.; 2.0 
60 minut na godzinę; 21 Galeria 
starych mistrzów — ... interpreta­
cji; 22 Fakty dnia; 22.08 Gwiaz 
da siedmiu wieczorów — Skaldo­
wie; 22.15 Trzy kwadranse jazzu;

Liszta gra Władysław Kędra: 8.35 
Kulisy kuchni — „Ciekawostki 
z myśliwskiej’*: 9 „Wędrujemy z 
piosenką”; 9.25 R. Schumann: 
Kwintet Es-dur op. 44: 10 „Niech 
o miłości pomarzę półsenny”; 10.30
Estrada przyjaźni; 
jęz. angielskiego;
na trąbkę; 11.39
Sceny
reux”;

11 25 lekcja
11.15 Melodie
G. Donizetti:

z opery „Roberto Deve.
____ _ ; 12.05 Czas dobrych gosno 
darzy; 12.25 Giełda płyt; 13 Pio
senki w duecie; 13.15 Muzyczny 
seans filmowy; 13.45 Tu Studio
Stereo; 
kora;

14 Naukowcy rolni-
14.15 Tu Studio Stereo c.d

14.45 W rytmie chodzonego;
,W Jezioranach”

diowej;
— ode. pow.

15.05 
. ra-

15.40 „Długo i szczęśli
wie” — fragm. now.; 16 05 Twór 
cy pięknego słowa — Władysław

Trzy lata z rzędu SKR w Koźminku zajmuje pier- 
wsze miejsce w województwie kaliskim w wyko­
rzystaniu sprzętu żniwnego, a także należy do czo­
łówki krajowej. Np. w roku ubiegłym zajęła trzecie 
miejsce w kraju w wykorzystaniu kombajnów, a pią­
te w pracy snopowiązałek. Najlepszy kółkowy kom- 
bajnistwa w województwie kaliskim — Józef Leś­
niak, zdobywca trzeciego miejsca w kraju, przepra­
cował na swoim kombajnie w minione żniwa ponad 
412 godzin. W tym roku nie chce byc gorszy. Nie ma 
zamiaru rezygnować z czołówki wojewódzkiej kom­
bajnistów jego kolega — Ryszard Machelak. W zwią. 
zku z zapotrzebowaniem na snopowiązałki szanse na 
ponowne zajęcie pierwszego miejsca w wojewódz­
twie ma traktorzysta — Bronisław Chojnacki, który, 
w roku ubiegłym przepracowawszy swoją maszyną 
275 godzin zajmował piąte' miejsce w kraju. Niewie­
le mu ustępował wynikiem 265 godzin drugi żniwiarz 
w województwie traktorzysta — Paweł Lazarek.

SKR stale unowocześniając bazę techniczną, 
zamierza rozszerzyć usługi warsztatowe dla roi 
ników, uruchomić naprawy sprzętu gospodar­
stwa domowego, a także usługi kompleksowe 
w gospodarstwach specjalistycznych, nie tyl­
ko w zakresie zbioru plonów, lecz także upra­
wy roli, nawożenia i ochrony roślin. Takich 
gospodarstw specjalistycznych jest w gminie 
Koźminek 140, a do końca roku ich liczba ma 
zwiększyć się do 180.

W żniwa już myśli się o przygotowaniu fron­
tu prac jesiennych. SKR ma 5 kombajnów zie­
mniaczanych, kombajn buraczany i 5 kolumn 
parnikowych, którymi w minionym sezonie 
uparowała 3 200 ton ziemniaków, (emp)

Skwery zamiast ruder
Nie przypadkowo Pniewy od lat należą do najgospodarniej­

szych miast województwa poznańskiego. Czyni się tam bo­
wiem wyjątkowo dużo, by dodać miastu piękna, by utrwala­
ło się w pamięci mijających je trasą E-8. Tym godniejsze to 
podkreślenia, że w. licznych przedsięwzięciach aktywnie u- 
czestniczą mieszkańcy, którym — oczywiście — żyje się wy­
godniej i przyjemniej?' ”

Bieżący rok jest w Pniewach okresem wzmożonych po­
rządków i podnoszenia estetyki. Wzorowym ładem chce się 
bowiem uczcić 35-lecie Polski Ludowej. Dokonań i zadań 
więc nie brakuje. Czasami są to przedsięwzięcia drobne, kie­
dy indziej znaczące dla wszystkich.

Z zadowoleniem przyjęto rozbiórkę budynku przy ul. Poz­
nańskiej, który nareszcie przestał straszyć; w to miejsce po­
stanowiono utworzyć skwer. Także na osiedlu przy ul. Lwó­
weckiej w miejscach do niedawna zaniedbanych pojawiły się 
zieleńce; pobliskie PGR odnowiły budynek swojej siedziby.

Uporządkowane zostały ogródki jordanowskie w mieście. 
Przede wszystkim przez patronujące im zakłady („Powogaz” i 
Spółdzielnię Inwalidów „Postęp”), które naprawiły sprzęt i 
urządzenia. Nowo otwarta ulica Pocztowa otrzymała solidną 
nawierzchnię. Odnowiono wnętrza trzech zakładów gastro­
nomicznych, wyładniały parkingi przydrożne i przystanki 
PKS.

Do zrobienia w najbliższych miesiącach jest sporo, ale po­
zazdrościć można Pniewom rozmachu prac, dzięki którym 
zyskują na urodzie. Ale to już w tym mieście „normalne”.

(bop)

Komu podeszwy?
nych magazynami przejściowy półfabrykaty wydawano na-
mi, do których mógł wejść każ 
dy pracownik. Był też właści­
wy magazyn, w którym umiesz 
czano podeszwy w miarę wolne 
go miejsca. Zdając je tam, dział 
produkcji nie sporządzał jed­
nak żadnej dokumentacji. Do­
datkowym uchybieniem było 
to, że wprost z działu produk­
cji, gdzie jak wiemy podeszew 
nie ujmowano w ewidencji, te

S. Reymont; 16 40 Z taśmoteki 
spikera; 16.50 Radioexpress; 17 
Felieton sportowy; 17.05 Z taś­
moteki spikera; 17.’5 Publicysty 
ka zagraniczna; 17.30 Z taśmoteki 
spikera; 17.40 Audycja młodzieżo 
wa; 17.55 Muzyczne propozycje 
poznańskiego koncertu życzeń; 
18.25 Kalejdoskop nauki — Między 
życiem a śmiercią; 19 Ekonomia 
na co dzień; 19.15 25 lekcja jęz. 
niemieckiego; 19.30 Jam session; 
20.15 Odtworzenie koncertu Orkie­
stry Symfonicznej Radia Heskie-
go Frankfurcie nad Menem
22.15 Polscy myśliciele — w krę­
gu mesjanistów; 22 35 Nasz dom 
— Portret rodziny 35-latków; 22.50 
Polonez d-moll.

Wiadomości 15, 16, 22.55.

K TEŁEKMI11A 1
PROGRAM 

.Przystań” i
I: 9 Teleferie
.Czterej Pancerni i

pies”, film TP; 10.30 — „Dyrek­
torzy”, film TP ode. 5 pt. „Peł­
niący obowiązki” (kol.); 15.55 —

Konińskie
Zadania

dla 4 600 junaków
4600 junaków będzie praco­

wać podczas tegorocznego lata 
w Konińskiem. Połowę z nich 
stanowią młodzi mieszkańcy 
tego regionu.

Odbędą się dwa turnusy. Naj 
liczniejsze, bo 210-osobowe zgru 
powanie znajduje się w Słupcy; 
młodzież pracuje tam przy pro­
filowaniu nasypu odcinka linii 
kolejowej Poznań — Warszawa. 
Ponad 1000 młodych pracuje w 
rolnictwie i przetwórstwie rol- 
nospożywczym. Oczywiście, nie 
cały czas wypełnia praca. We 
wszystkich zgrupowaniach orga 
nizuje się imprezy sportowo-re­
kreacyjne, przewidziano rów­
nież wycieczki p-^czone ze zwie 
dzaniem zabytków regionu.

PAP

bywcom.
Splot zaniedbań organizacyj 

no-dokumentalnych niejako za 
chęcał do nadużyć. No i stały 
się one faktem. Oto ustalenia 
na ten temat zawarte w ak­
cie oskarżenia, obejmującym 
19 osób, a sporządzonym przez 
Prokuraturę Wojewódzką w 
Poznaniu.

Od połowy 1976 do lutego 1978 ro-

ku grupa nieuczciwych pracowni­
ków „Polanii”, oraz Zakładów 
Przemysłu Skórzanego „Skogar” w 
Łodzi, a także właściciele prywat­
nych wytwórni obuwia z Często­
chowskiego zagarnęli na szkodę 
gnieźnieńskiej fabryki niemal 12 000 
par podeszew o wartości 928 0C0 zło 
tych. Otóż pracownicy „Skogaru”, 
pobierając legalnie podeszwy dla 

swoich zakładów, otrzymywali także 
znaczne ilości dodatkowe, czego nie 
wykazano w jakiejkolwiek doku­
mentacji. Tak skradzione półfabry 
kąty trafiały do Łodzi i były prze 
chowywane w bazie transportowej 
„Skogaru”. Stamtąd przy okazji 
przewożono je do któregoś z pry­
watnych obuwników.^ Pieniędzmi, 
które oni dawali za towar, dzielili

się solidarnie wszyscy uczestnicy 
przestępstw.

Śledztwo wykazało, że do oskar­
żonych, którzy w tej aferze odgry 
wali najznaczniejszą rolę należy 
brygadzistka z „Polanii” — Zofia 
N. oraz zastępca kierownika dzia- 
łu zaopatrzenia w „Skogarze” - 
Józef N.

Pierwsza oskarżona jest o uczę* 
stnictwo w przywłaszczaniu produk 
tów wartości 730 000 zł natomiast 
ten drugi — 855 000 zł, a ponadto ’ 
Przyjęcie od prywatnych wytwór*! 
ców obuwia łapówek o łącznej ktf° 
cie 307 000 złotych.

Proces odbędzie się przed S? 
dem Wojewódzkim w Pozna* 
niu. (ak)

Program dnia; 16 — Obiektyw; 16.20
Dziennik (kol.); 16.30 ,Nie

śpiewa Hana Zagóroya;

strasz Romeo, czyli spotkanie z
gitarą” ode. 1 (kol.); 16.55
„Dzień dobry w kręgu rodziny” 
(kol.); 17.20 — Studio Sport, (kol.);
17.30 .Woda dla Marsabitu”
film dok., (kol.); 17.55 — „Dyrek/ 
torzy”, film TP, ode. 5 „Pełniący 
obowiązki” (kol.); 19 — Dziennik 
(kol.); 19.10 — „Siódemka”; 19,30 +- 
Wieczór z dziennikiem (kol.); \20.i5 
— Teatr Telewizji, M. Gogol „Marti 
we dusze”; 22.05 — Dziennik (kol.)ę 
22.20 — Studio Sport (kol.).

.Wakacje’
Pokornego; 18.35

program
18.15 — 

Richarda
,Lato” — cz.

2, śpiewa Hana Zagorova; 18.45 — 
„Moda i ...” — nrogram o współ- 

, pracy przedsiębiorstw odzieżo­
wych i włókienniczych w krajach 
socjalistycznych: 19.10 — Teleskop; 
19.30 — Wieczór z dziennikiem
(kol.).
programowy; 
kontynenty”

.KOSMOS 1979”
20.15

blok
„Zaginione

planeta Ziemia w
mitach, legendach i badaniach geo- 
fizyczhyćh: 20.30 — „Zagadka At-

PROGRAM II: 15.10 — Nowoczes­
ność w domu i zagrodzie: 15.40 — 
Jezvk francuski, kurs podst., 1. 21 
(kol.); 16.10 — Jęzvk niemiecki, 
kurs nodst.,4. 21; 16.35 — Jęzvk 
rosyjski, kuts nodst., 1. 21 (kol.); 
17 — „Niepowtarzalne kadry” — 
program o pracv operatorów te­
lewizyjnych i filmowych; 17.30 — 
„Zatrzymać czas” — o geroutologri 
w krajach socjalistvcznvch; 17.50

Alfa”; 21.15 — „Końca świata nie 
będzie”; 21.30 — „Intermezzo o

największej miłości” — animow’’ 
na refleksja filozoficzna węgi^ 
skiego reżysera; 21.40 — Dzienn* 
21.50 — „w kuźni Hefajstosa” " 
film dokum. o badaniach wuW 
nów; 22.10 — „Jak żyć na 
nie” — spotkanie z nrof. dr Am 
fem Ciborowskim; 22.20 — „Kuc’’ 
nia na kraterze” — film popu^ 
no-naukowy; 22.3n — „Ziemia 8®' 
neta ludzi” — fantastyczny f'; 
animowany; 22.40 — „Zagadki 
towego oceanu” — film dokume^ 
23.10 — Wieczorny relaks — 
wadzi .1. Sa”torski; 23.20 — 
lantyda” — poetycka impresja b"' 
losna.

— „Geneza” 
dokum.; 18.05

rumuński film 
,Lato” — cz. 1,

GŁOS WIELKOPOLSKI", przedstawiciele w województwach 
KALISZ: Zofia Pacewicka, ul. Kazimierzowska 4. tel. 736-89 
KONIhp Wojciech Plutowski, pl. PZPR 1, tel. 266-67 
LESZNO: Tomasz Tatarczyk, ul. Sułkowskiego 32, tel. 78-05 
PIŁA: Władysław Wrzask, ul. Okrzei 56, tel. 43-56



3'auka

Matematyka, chemia — 
korepetycje do egzami­
nów poprawkowych. Ja- 
"vga, Jaszuńskiego 7 — 
(Swierczewo). 97463g
^Mnż? elektronik udzie 
la korepetycji z matema 
tyki. Wojciechowski te) 
528-40. __________
do egzaminów poprawko 
wvch z matematyki rze­
telnie przygotowuje absol 
went Politechniki Poznań 
ckiei tel. 67-26-10, Grun­
waldzka 83b m. 6 Zenker.

Wytnij — Zachowaj! Ku­
pię różne starocie, cieka­
wy zegarek, zegar, figu­
rę, lichtarze, szablę, ku­
fel, porcelanę, monety sre 
brnę, łyżki, kubki, talerzy 
ki, cukiernicę, tacę, róż­
ne naczynia. Umińskiego 
7a m. 30 (Wilda). 98839g

Kombajn Bizon, stan do­
bry sprzedam. Stanisław 
Mrug, Bielawy, 62-420 
Strzałkowo, tel. 79 Strzał 
kowo. 99622g

Oddział w Poznaniu

Owczarki niemieckie szcze Tarpana plck-up z orygi- 
nięta, po championie sprze 
dam. Tel. 473-97. 99463g
Piaskowiec. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
98667g.
Urządzenie sklepowe po 
składzie spożywczym sprze 
dam. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 960p.

Seat 850 sprzedam. Koś­
cian, tel. 33-54 w godz. 18 
~ 22-_______________ 99597g 
Trabanta combi sprzedam. 
Grodzisk Wlkp, Szeroka 
18•___________________982p

ZAPRASZAMY DO NASZEGO SKLEPU
PRZY UL. GŁOGOWSKIEJ 61

POLECAMY:

©

©

WYROBY JUBILERSKIE
NUMIZMATY
ARTYKUŁY UPOMINKOWE
SREBRNE MEDALIONY PAMIĄTKOWE 
z wizerunkiem Papieża.

2505-K1

POZNAŃSKI KOMBINAT BUDOWLANY

nalną przyczepą na gwa­
rancji sprzedam. Leszno, 
tel. 48-32 po godz. 20.

927d

Wartburga de hix 353 — 
sprzedam. Poznań-Strze- 
szyn, Łódzka 5. 99325g

Zastawę 750 z przyczepą 
sprzedam. 64-540 Pniewy,
ul. Dworcowa 5. 975p

Warszawę Pic-up, cena do 
stępna sprzedam. Jan .
Włoszczyk, Chrzan, 63-210 . 
Żerków, woj. kaliskie.

Żuka osobowo-towarowe­
go sprzedam. Józefowo 
29, (koło CPN) 64-310 Lwó
wek Wlkp. 933p

Syrenę 103 sprzedam. Myl 
na 6/8 m 3 godz. 16-18.

98356g

Cudzoziemiec wynajmie 
samodzielne mieszkanie (z 
telefonem i łazienką) w 
pobliżu centrum na mie­
siąc — od 1 sierpnia. Teł.
31-14-54. 99573g

Gorzów Wlkp.! M-2 dwu- 
pokojowe, telefonem, za­
mienię na mieszkanie Ko 
ninie. Mazowiecka. Stare 
Miasto 100, 62-571 Konin.

959p

Samotne małżeństwo po­
szukuje niekrępującego po 
koju lub mieszkania, mo­
że być do remontu. Ofer­
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19, dla 97945g.

Kupię własnościowe pokój 
z kuchnią w nowym bu­
downictwie w Poznaniu. 
Oferty ..Prasa”. Grun­
waldzka 19, dla 97975g.

Zamienię trzy pokoje z 
kuchnią, samodzielne na 
dwa mieszkania po poko­
ju z kuchnią lub dwa po 
koję z kuchnią samo^zie! 
ne. Oferty ..Prasa”. Grun 
waldzka 19, dla 98040g.

U

►

SZKÓŁ PODSTAWOWYCH I LICEÓW OGÓLNOKSZTAŁCĄCYCH
ZJEDNOCZENIE BUDOWNICTWA WODNEGO i MELIORACJI

W POZNANIU

ZAWIADAMIA, IZ
POSIADA JESZCZE WOLNE MIEJSCA DLA CHŁOPCÓW

w następujących szkołach
TECHNIKUM MELIORACJI WODNYCH

e POLICEALNYM STUDIUM MELIORACJI WODNYCH
Nauka w Technikum trwa 5 lat, absolwent otrzymuje tytuł: technika 

i świadectwo dojrzałości.
Nauka w Policealnym Studium trwa 2 lata o specjalności:

Melioracje i urządzenia wodne
Zaopatrzenia wsi w wodę.

Absolwent otrzymuje tytuł technika melioracji wodnych.
Uczniom i słuchaczom zapewniamy w zależności od sytuacji ma­

terialnej stypendium, a dla zamiejscowych miejsca w dobrze wyposażonym 
internacie.

Zgłoszenia składać należy w sekretariacie Zespołu Szkół Rolniczych im. 
M. Drzymały, Poznań, ul. Golęcińska 9, tel. 404-51 wewn. 251, 252.

2479-K1

04
4
i 
i

Panna pracująca poszuku 
je pokoju. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19, dla 
98627g.

Kupię pomieszczenia na lo 
kal handlowo-usługowy w 
dobrym punkcie, telefon 
32-21-40 godz. 8—16.

Pracująca poszukuje poko 
ju na Wildzie lub w po­
bliżu. Oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19, dla 97976g.

Mieszkanie własnościowe 
2-4-pokojowe kupię. Ofer- 

' ty „Prasa”. Grunwaldzka
99340g 19, dla 97992g.

Poszukuję pokoju jedno­
osobowego z wygodami w 
śródmieściu. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
98023g.

Poszukuję lokalu handlo­
wego w dobrym punkcie 
Oferty „Prasa”. Grun­
waldzka 19, dla 98017g.

Pieniądze zgubione przez 
kierowcę czerwonego Fia 
ta 126p. 29 czerwca do o- 
debrania w Lutolu Su­
chym 81. 997p

ZATRUDNI ZARAZ

BETONIARZY
— STOLARZY

588-21
ZOT „Predom - Service” Oddział wDojazd autobusem WPK w kierunku Suchego Lasu linią Po-

2425-K1nr 78 i 83 (przystanek końcowy).

1192-K2
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... Dnia 26 lipca 1979 roku zasnął w Bogu mój 
1 najdroższy mąż, nasz ukochany tatuś, szwa­
gier kuzyn i wujek, śp.

MARIAN JÓZEF DEIERLING

Dnia 25 lipca 1979 r. zmarł opatrzony Sakra­
mentami św., mój ukochany mąż, ojciec, teść, 
przeżywszy lat 55

HENRYK MAŃCZAK

Orzechowo — dom sprze­
dam. Helena Gmerek. 
62-322 Orzechowo. 984n

t n?1? 26 Hpca 1979 r. zmarła namaszczona 
d siejami św, moja najukochańsza zona, je- 

,pełen Poświęcenia przyjaciel życia. sio- 
a. ciocia 1 szwagierka, przeżywszy lat 68, śp.

ROZALIA BIAŁEK

Dnia 22 bm. pozostawiono 
parasol w Syrenie na tra­
sie Czerwonak — Rataje. 
Zwrot: Świerczewskiego 
31 m. 7, Pytlak. 99554g

Poznań, ul. Szarych Szeregów 23

Dnia 25 lipca 1979 r. zmarł W dniu 27 lipca 1979 r. zmarl

SYLWESTER BUDZYŃSKI

odbędzie się we wtorek. 31 bm. o go-Pogrzeb
dżinie 14.00 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążeni99631g

kol. JOZEF BIENIEK

JADWIGA WALKOWIAK

HENRYKA BRZOSTOWICZOWA

1320-K3

córki i wnuk z rodziną

W głębokim smutku pogrążona

żona z rodziną

99604g

ukochana 
cia, śp.

83. nasza 
i prabab-

Pogrzeb odbędzie się w środę 1 sierpnia, o go­
dzinie 9.30 na cmentarzu na Junikowie.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 1 sierpnia br. 
o godz. 10.50 na cmentarzu na Junikowie.

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego współ­
czucia składają

Pogrzeb odbędzie się w środę, 1 sierpnia br. 
o godz. 13.50 na cmentarzu na Junikowie.

W głębokim^żalu pogrążeni

x Dnia 27 lipca 1979 r. zmarła po krótkich 
I i ciężkich cierpieniach, moja najdroższa żona, 
nasza najukochańsza matka, teściowa, babcia, 
przeżywszy lat 77, śp.

Pogrzeb odbędzie się. we wtorek. 31 bm. o go­
dzinie 11.00 na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążeni

^'A27 1JPca 1979 roku zmarł mój kochany 
i dziadek, przeżywszy lat 53

JANUSZ SYTEK

były długoletni kierownik Dz. Transportu PP 
„Dom Książki” w Poznaniu.

• syn i Synowa z rodziną 
Ul. Zielona 7 m. 9a.

Pogrzeb odbędzie się we wtorek. 31 bm. o go­
dzinie 15.10 na cmentarzu junikowskim.

W nieutulonym smutku pogrążona
córka z rodziną

MARIA GRZYBEK 
z domu Piechowiak

mama, teściowa, babcia

W dniu 20 lipca 1979 r. zmarł nasz wzorowy, 
długoletni i ceniony pracownik oraz oddany 
spółdzielca

Zarząd i członkowie 
PTW „Tryton”

z domu Krawczyk
Pogrzeb odbędzie się w środę, 1 sierpnia br. 

0 godz. 11.50 na cmentarzu junikowskim.

Strapiony

dh ZYGMUNT KOMORNICKI
członek honorowy PTW „Tryton”, długoletni 

działacz naszego Towarzystwa.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo­
kiego współczucia.

Uprasza się o nleskładanle kondolencjl.
996362

4. Dnia 26 lipca 1979 r. zmarł nasz najdroższy 
I mąż, ojciec, teść, dziadek 1 szwagier, śp.

BOLESŁAW LAMBUI
mgr praw i ekonomii

żona, dzieci i rodzina
Ul Szamotulską 51 m. 9. 99493g

j. Dnia 27 lipca 1979 r. zmarła opatrzona &a- 
I kramentami św., przeżywszy lat

Pogrzeb odbędzie sie we wtorek. 31 bm. o go­
dzinie 13.00 na ''mentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z rodzina

------- --- -------------------- 998193

Prosimy o nieskładanie kondolencjl.
Ul. Klonowa 12 m. 19. 99530g

mąż z rodziną
Prosimy o nieskładanie kondolencjl. 

Czartoria 9a m. 7a.

następuj ących pracowników:
— ZBROJARZY

CIEŚLI 
ELEKTRYKÓW

— MASZYNISTÓW dźwigów samojezdnych, 
........koparek i spychaczy
— KIEROWCÓW z I i n kat. prawa jazdy

Pracownikom zamiejscowym zapewniamy zakwaterowanie 
w hotelu robotniczym oraz możliwość korzystania odpłatnie 
ze stołówki zakładowej.

Warunki pracy i płacy do omówienia w Dziale Kadr, tele­
fon 200-081 wewn. 13-32. v.

W pamięci naszej zostanie na zawsze.

Rodzinie Zmarłego składamy wyrazy głębo- 
kiego i szczerego współczucia.

Zarząd, POP, Rada Spółdzielni, 
Rada Zakładowa i załoga 

Krajowej Spółdzielni Komunikacyjnej 
w Poznaniu

Wrocławskie Przedsiębiorstwo Robót 
Inżynieryjnych Budownictwa Przemysłowego nr 2 

Kierownictwo Grupy Robót nr 10 
w Gostyniu, ul. Nad Kanią

ZATRUDNI natychmiast:
• CIEŚLI

MURARZY 
ZBROJARZY - BETONIARZY 
MONTERÓW wodno - kanalizacyjnych 
Ślusarzy - spawaczy 
ROBOTNIKÓW budowlanych

Praca w akordzie. Wynagrodzenie wg Układu Zbiorowego 
w Budownictwie.

Przedsiębiorstwo zapewnia dla zamiejscowych kwatery 
prywatne lub hotel pracowniczy oraz inne świadczenia so­
cjalne.

Zgłoszenia przyjmuje i informacji udziela na miejscu
dział Służby Pracowniczej lub telefonicznie 
nr 206-47 oraz WROCŁAW telefon 44-68-59.

GOSTYŃ 
W-1234

Dyrekcja, Rada Zakładowa 
oraz współpracownicy 

P „Dom Książki” w Poznaniu
1822-K3

Dnia 27 lipca 1979 r. zmarła opatrzona Sakra­
mentami św., po długiej i ciężkiej chorobie, na­
sza najukochańsza i wspaniała matka, babunia 
1 prababunia

ze ZBIEGIENIÓW Pogrzeb odbędzie się we wtorek. 31 bm. o go­
dzinie 12.00 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążeni 
mąż z rodziną

Poznań, ul. Wysockiego 2 m. 25.

Studentka AR wynajmie 
pokój jednoosobowy w do 
bliżu Uczelni Oferty „Pra 
sa”. Grunwaldzka 19, dla 
98010g.

Samotni! Oferty w Biu­
rze Matrymonialnym — 
Swatka” 90-434 Łódź, 

Piotrkowska 133. 1764-K2

4. Dnia 26 lipca 1979 r. zmarł po długich i cięż- 
• kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 
św., przeżywszy lat 60, mój najukochańszy, nig­
dy niezapomniany mąż. nasz najtroskliwszy oj­
ciec, teść, brat, szwagier 1 wujek, śp.

BOLESŁAW PRZEWOŹNY

, UWAGA KLIENCI 
ZAKŁADU OBSŁUGI TECHNICZNEJ 

„PREDOM - SERYTCE” 
Oddział w Poznaniu

przy jul. Chwaliszewo 66

NASTĄPIŁA ZMIANA
dotychczasowego numeru telefonicznego.

Aktualnie zgłoszenia napraw 
prosimy kierować pod numer

naniu wykonuje naprawy gwarancyjne 
i odpłatne pralek automatycznych, sprzętu 
chłodniczego i grzejnego, produkowanego 
przez przedsiębiorstwa zgrupowane w 
Zjednoczeniu „Predom”.
USŁUGI WYKONUJEMY SOLIDNIE I SZYBKO

WOJEWÓDZKIE PRZEDSIĘBIORSTWO ENER 
GETYKT CTEPINFJ w Poznaniu, ul. Bułgar­
ska 67/R5 — ogłasza:

PRZETARG NIEOGRANICZONY na wy­
konanie: prac dekarskich, polegających na 
kryciu papa dachów, wvmianę rynien po­
ziomych oraz rur opadowych na budyn­
kach kotłowni WPEC.

Orientacyjna wartość zleconych prac wyno­
si — 1 600 tys. zł.

W przetargu mogą brać udział wykonawcy 
zakładów uspołecznionych i nieuspołecznio­
nych.

Wszelikch informacji dotyczących prac udzie­
la: Wydział Głównego Mechanika ul. Kraut- 
hofera 10, pokój 37. tel. 630-12 wewn. 11.

Oferty przyjmowane będą w terminie 14 dni 
od chwili ogłoszenia w prasie.

Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu 
bez podania przyczyny i swobodny wybór ofe­
renta. 2497-K1

:h

odbędzie się w środę, 1 sierpnia br. 
50 na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążona
żona z dziećmi

1806-U3

4. Dnia 27 lipca 1979 roku opuściła nas nagle, 
I zakończywszy swe pełne poświęceń życie, 
opatrzona Sakramentami św„ nasza ukochana 
mama, siostra, babunia, prababcia 1 ciocia, śp.

Z POKORNOWSKICH
ZOFIA HELENA JURG AS

Pogrzeb odbędzie sie w środę 1 sierpnia o go­
dzinie 12.30 na cmentarzu junikowskim.

W głębokim żalu pogrążoną 
żona z dziećmi i rodziną 

Prosimy o nieskładanie kondolencjl.
1 Mottego 2- m. 7. 1803-U3 Ul. Kosińskiego 9 m. 6. 1807 U3

+ W dniu 27 lipca 1979 roku zmarł nagie w wie- 
' ku 70 lat. nasz kochany ojciec,'teść, dziadek, 
brat, szwaaier i ^niiek, śo

SYLWESTER BUDZYŃSKI
Pogrzeb odbędzie sie w środę, 1 sierpnia o go­

dzinie 9.30 na cmentarzu junikowskim.
W smutku nogrążeni

dzieci, wnuki i rodzina
Ul. Słowiańska 20 m 20.

Łukaszewicza 43. 1809-U3
K33t>
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Jeźdźcy walczą 
o medale MP
Na 34 jeździeckich mistrzo­

stwach Polski w skokach przez 
przeszkody, rozegrano konkurs 
dokładności, w którym jeźdźcy 
mieli do pokonania parcours z 
14 przeszkodami o wys. 140 cm. 
Zwyciężył obrońca tytułu mi­
strza Polski Jan Kowalczyk 
(Legia Warszawa) na koniu 
„Radar” przed Bohdanem Sas- 
Jaworskim (LKJ Kozienice) na 
„Berolinie”. Obaj uzyskali bez 
błędne przejazdy (Kowalczyk 
na dwóch koniach), a o kolej­
ności zadecydowała rozgrywka, 
w której lepszym okazał się 
Kowalczyk.

Po dwóch dniach mistrzostw 
w klasyfikacji ogólnej prowa­
dzi Bohdan Sas-Jaworski — 62 
pkt., przed Hubertem Szaszkie 
wiczem (LKJ Moszna) i Janem 
Kowalczykiem — po 58 pkt.

W sobotę rozegrano konkurs 
dodatkowy, nie liczący się do 
punktacji mistrzostw. Zwycię­
żył Stefan Migdalski (Legia 
W f nawa) na „Brzasku” przed 
Wiesławem Hartmanem (LKS 
Nadwiślanin Kwidzyń) na ko­
niu „Ganges” oraz Januszu Bo 
biku na „Ewaryście”. (PAP)

Szachista z Piły
mistrzem kraju
W Legnicy odbywały się sza 

chowe mistrzostwa Polski ju­
niorów. Duży sukces w tej im­
prezie odniósł zawodnik Polo­
nii Piła Dariusz Radziejewski 
wywalczając tytuł mistrzow­
ski z przewagą jednego punk­
tu nad najgroźniejszym rywa­
lem. (usz)

Szczypiomiści 
pokonali NRD

W Gdańsku i Elblągu odby­
ły się kolejne mecze międzyna 
rodowe turnieju piłkarzy ręcz 
nych o Puchar Manifestu Lip­
cowego. W prestiżowym dla 
naszych .pijarzy spotkaniu z 
reprezentacją NRD zasłużone 
zwycięstwo odnieśli Polacy 
27:20 (14:8). Bramki dla Polski 
zdobyli: Marek Panas — 7, Je­
rzy Klempel — 6 (2 z karnego), 
Daniel Waszkiewicz — 2, Al­
fred Kałuziński — 6, Jerzy Gar 
piel — 3, Ryszard Jedliński — 
2 i Zbigniew Urbanowicz — 1.

PAP

Trudny sprawdzian siatkarzy 
na Spartakiadzie Narodów ZSRR

' W sobotę na Spartakiadzie 
Narodów ZSRR rozpoczął się 
turniej siatkówki mężczyzn, 
który wzbudził duże zaintereso 
wanie publiczności. Niemal na 
każdy mecz przyszło po kilka 
tysięcy osób. A jest co oglądać. 
W półfinałowych rozgrywkach 
startują zespoły światowej kla­
sy. W grupie „A” — Rosyjska 
FSRR, Ukraina, Polska, Algie 
ria, Białoruś i Moskwa, w gru­
pie ,,B” — Estonia, Kuba, Lit­
wa, Japonia, Gruzja i Lenin­
grad. Nie wiadomo właściwie 
która grupa jest silniejsza, 
gdyż reprezentacjom krajo­
wym Japonii i Kuby na pewno 
dorównują drużyny rosyjskiej 
federacji i Moskwy, w których 
gra 80 proc, reprezentantów 
ZSRR.

Już pierwszą'mecze wykaza­
ły, że poziom jest bardzo wy­
równany. Od tych drużyn od- 
staje jedynie zespół Algierii, z 
którym pierwszy swój mecz ro 
zegrali Polacy. Nasi siatkarze 
nie mieli żadnej trudności by 
odnieść zwycięstwo 3:0 (15:4, 
15:4, 15:5). Polska wystąpiła w 
rezerwowym składzie: Maciej 
Jarosz, Lech Łasko, Ireneusz

Dokończenie ze str. 1 
przede wszystkim grającego 
mądrzej, dojrzalej, lepiej wie­
dzącego na czym polega piłka 
nożna.

Jedynie w początkowych mi- 
nuitiaoh piłkarze Lecha nie po­
trafili wykazać swej wyższości 
nad ' przeciwnikiem. Zaiwiisza 
rozpoczął mecz z dużym im­
petem i kilka razy zagroził 
bramce Mcwlika. Ten ostatni 
ani razu nie dał się jednak za 
skoczyć udowadniając, że znaj 
duje się w bandzo dobrej dys­
pozycji. Szczególnie w drugiej 
połowie Mowlik popisał się kil 
koma kapitalnymi interwen­
cjami, i w opinij większości 
obserwatorów był najlepszym 
zawodnikiem na boisku w tym 
spotkaniu.

Począwszy od 20 minuty ak­
cje Lecha zaczęły być coraz 
bardziej składne. W 2.1 minu­
cie świetnym sitirzałem popiisał 
się Milewski. W cztery minuty 
później wydawało się, że poz­
naniacy uzyskają prowadze­
nie. Znów bardzo aktywny w 
tym pojedynku Milewski prze­
darł się ha pele karne Zawisizy 
i będąc w dogednej sytuacji 
strzeleckiej zastał podcięty, ale 
sędzia nie podyktował rzutu 
ka.meno.

W 28 mónucie Lech zdobył 
jednak prowadzenie, w czym 
zasługa przede wszystkim O- 
końskiego. Skrzydłowy pozna­
niaków w pobliżu linii końco­
wej boiska odebrał piłkę 
Czarniawskiemu, podał do 
Krakowskiego, a ten z bliskiej 
odległości skierował ją obok 
słupka do bramki. Jeanem 
przed przerwą Lechowi udało 
siię podwyższyć rezultat. Po

Srebrny medal
R. Żugaja na pływackich MP

Z udziałem 169 zawodniczek 
i zawodników rozpoczęły się 
w sobotę na 50- metrowej kry­
tej pływalni w Oświęcimiu pły 
wackie mistrzostwa Polski se­
niorów.

Piękny pojedynek na 400 m 
st. zmiennym stoczyły repre­
zentantki krakowskiego Jorda- 
na Agnieszka Czopek i Magda­
lena Białas, pływające w kra­
kowskiej szkole mistrzostwa 
sportowego. Białosówna popły­
nęła doskonale zmuszając ak­
tualną rekordzistkę Polski 
Czopkównę do maksymalnego 
wysiłku. Efektem tego piękne­
go pojedynku był pierwszy na 
tegorocznych mistrzostwach 
Polski rekord kraju seniorek i 
juniorek ustanowiony przez 
15- letnią Agnieszkę Czopek — 
4.58.53 min.

W pierwszym dniu doszło do 
kilku niespodzianek. Głównym

Kłos, Władysław Kustro, Woj­
ciech Drzyzga i Marek Ciesz- 
kiewicz. Podczas meczu nie by 
ło żadnych zmian, a pozostali 
zawodnicy w tym samym cza­
sie ostro trenowali w drugiej 
sali.

Po Algierii kolejno przeciw­
nikami naszych zawodników 
będą: Białoruś, rosyjska fede­
racja, Ukraina, Moskwa. Póź 
niej, w zależności od zajętych 
miejsc w grupach, zespoły wal 
czyć będą w spotkaniach o 
miejsca 1-2, 3-4 itd.

W niedzielę startuje turniej 
siatkarek. Polski zespół gra już 
w półfinałowej grupie „A”, w 
której są ponadto: rosyjska 
SFRR. USA,, Ukraina, Mos­
kwa i Białoruś.

Nie powiodło się na sparta­
kiadzie polskim bokserom. 
Swoje walki przegrali: zawod­
nik pilskiego Sokoła — Piotr 
Witt (waga lekka) z Japończy 
kiem Tosyaki Nakamoto i A- 
leksander Brydak (waga pół- 
średnia) z Wiktorem Zw.ierie- 
wem (ZSRR). Oba pojedynki

O klasę lepsi
dośrodkowaniu Lewickiego pił 
kę przejął na głowę Chojnacki 
i precyzyjnym strzałem po raz 
drugi zmusił Brończyka do ka­
pitulacji.

Bydgoswzamde nie mający 
nic do stracenia po zmianie 
straty przeszli do .zdecydowa­
nego ataku. Niewiele jednak 
zdziałali, bowiem Lech grał w 
sobotę bardzo dojrzale. Kole­
jarze umiejętnie rozbijali .ata­
ki gasfpodarzy, a nawet gdy 
tym ostatnim udało siię prze­
dostać na pole karne, zawsze 
na posterunku był Mowlik. Le­
ch lei bardzo spokoj nie wyproś 
wadzali piłkę spod własnej 
bramki i wykorzystywali każ­
dą okazję do przeprowadzenia 
szybkiego kontrataku. M. im 
po dobrej akcji Milewskiego i 
Napierały ten ostatni strzelił 
głową, lecz piłka odbiła się od 
słupka. Tuż przed końcem me­
czu lecihiitom udało się jednak 
zdobyć trzecią bramkę. Bar- 
czak, który wobec braku na 
boisku Kasalika w drugiej 
części meczu kilka razy wziął 
na siebie, obowiązek wyprowa­
dzenia akcji z własnej polewy, 
będąc na polu karnym Zawi­
szy otrzymał ładne podanie od 
Okońskiego. Nie zdążył jed­
nak strzelić, bowiem wcześniej 
był sfaulowany. Sędzia podyk­
tował .Jedenastkę”, którą pew 
nie wykonał Chojnacki.

W pierwszym meczu nowe­
go sezonu Lech zaprezentował 
się korzystnie i mie dziwnego, 
że licznie przybyli z Poznania 
kibice po zakończeniu spotka­
nia mówili „oby tak dalej”. W 
poznańskiej ekipie wesoły na­
strój zepsuła tylko wiadomość 
o kontuzji Kasalika. W niegro­

faworytem biegu na 200 m dow. 
był Wojciech Warchał z gdań­
skiego Startu. Na .dystansie 
tym zwyciężył jednak 16- letni 
wychowanek AZS Olsztyn, pły 
wający w szkole mistrzostwa 
sportowego w Raciborzu — Da­
riusz Jastrzębski, który pięk­
nie finiszował, ustanawiając 
rekord Polski juniorów wyni­
kiem 1.58,61 min.

Drugi rekord Polski ustano­
wiła w sobotę 17-letnia Marta 
Słoninówna, która odniosła zde­
cydowane zwycięstwo na 200 
m dow. w czasie 2.08,46 min. 
Dotychczasowa rekordzistka 
Polski Dorota Brzozowska 
(2.09.45) musiała zadowolić się 
dooiero czwartym miejscem.

Z poznańskich pływaków 
srebrny medal uda’o się zdo­
być .jedynie Ryszardowi Żu-^a- 
.jowi z Lecha na 2^0 m grzbiet, 
w czasie 2.11,48. (PAP)

Polacy przegrali stosunkiem 
głosów 2:3.

*
Polscy koszykarze ponieśli 

drugą porażkę na Spartakia­
dzie Narodów ZSRR. Polacy 
przegrali w Wilnie z zespołem 
Litwy 73:86 (30:45).

Kolejny rekordowy rezultat 
padł podczas Spartakiady Na­
rodów ZSRR. Aleksander Sido 
renko ustanowił rekord Euro­
py w pływaniu na dystansie 
200 m zm. uzyskując czas — 
2.03,46. Poprzedni rekord Eu­
ropy należał także do Sidoren- 
ki i wynosił — 2.05,24. Rekord 
świata Amerykanina Jesse Vas 
sallo jest lepszy od rekordu Eu­
ropy o 0,17 sćk.

W podnoszeniu ciężarów, Wa 
lentin Todorow (Bułgaria) u- 
stanowił rekord świata w pod­
rzucie w wadze 67,5 kg — uzy­
skując 186 kg. Dotychczasowy 
rekord świata należał do jego 
rodaka Janko Rusewa i był gor 
szy o pół kilograma. (PAP) 

źnej sytuacji na początku me­
czu piłkarz ten doznał złama­
nia kości śródstopia. Uniemo­
żliwi mu to występ w kilku 
meczach, a trenerowi Kopie 
przysporzy dalszych kłopotów 
przy ustalaniu składu.

Po meczu powiedzieli — trener 
Lecha — JERZY KOPA: Przewidy­
wałem, że Zawisza może być do­
brze przygotowany, ale jako be- 
niaminek, przy licznej publiczno­
ści nie wytrzyma presji psychicz­
nej. Tak się też stało. W Lechu 
potwierdziła się doskonała dyspo­
zycja Mowlika. Poza nim wyróż­
niam Barczaka za grę w drugiej 
połowie oraz debiutującego w I li­
dze Lewickiego. Sukces zapewniła 
nam dojrzałość zespołu oraz świa­
domość piłkarzy, że można grać 
Spokojnie. Jestem przygnębiony 
kontuzją Kasalika, bowiem jest to 
zawodnik spełniający wiodącą rolę 
w zespole.

Trener Zawiszy — WOJCIECH 
EAZAREK: Wygrał zespół dojrzal­
szy, ale nie lepszy. W pierwszej 
połowie wynik mógł być odwro­
tny. O rezultacie zadecydowały 
błędy bocznych obrońców. Lech 
był drużyną bez słabych punktów. 
Miał doskonale zorganizowaną de­
fensywę, a Mowlik był zaporą nie 
do przebycia.

Trener kadry narodowej — RY­
SZARD KULESZA: Zawisza prze­
grał wskutek słabej gry obroń­
ców. W Lechu zaimponować mogło 
doświadczenie zespołu i opanowa­
nie zawodników. Przyjechałem, by 
obejrzeć obrońcę Walczaka, ale nie 
należał on do wyróżniających się 
piłkarzy. Najlepszym na boisku 
był Mowlik, po przerwie podobał 
mi się Barczak, a okresami rów­
nież Okoński i Chojnacki. W Za­
wiszy wyróżnili Się Kensy i Kwa­
pisz.

WlfcSŁAW ŁUCZAK

TABELE ® WYNIKI
Piłka nożna

I LIGA

Zawisza Bydgoszcz —
Lech Pożnań 0:3

Polonia Bytom — Stal Mielec 0:0 
Górńik Zabrze —

Zagłębie Sosnowiec 3:2
Ruch Chorzów — Odra Opole 0:0 
Wisła Kraków —

Szombierki Bytom 4:0
Legia Warszawa — Arka Gdynia 2:1
Śląsk Wrocław — LKS Łódź 2:0

1. Wisła 1 2:0 4:0
2. Lech 1 2:0 3:0
3. Śląsk ' 1 2:0 2:0
4. Górnik 1 2:0 3:2

Widzew 1 2:0 3:2
fi. Legia 1 2:0 2:1
7. Odra 1 1:1 0:0

Polonia 1 1:1 0:0
Ruch 1 1:1 0:0
Stal 1 ld 0:0

11. Katowice 1 0:2 2:3
Zagłębie 1 0:2 2:3

13. Arka 1 0:2 1:2
14. LKS 1 0:2 0:2
15. Zawisza 1 0:2 0:3
16. Szombierki 1 0:2 0:4

Oszczepnicy RFN 
w wysokiej formie

Podczas zawodów lekkoatle­
tów RFN w ULM Helmut 
Schreiber uzyskał w rzucie 
oszczepem rezultat — 92,78. Dru 
gie miejsce zajął Michael 
Wessing — 88,36 a trzecie Klaus 
Tafelmeier — 86,08. (PAP)

Dobra postawa kolarzy torowych Kalisza
na VI Ogólnopolskiej Spartakiadzie Młodzież!

Dokończenie ze str. I

liskiego, konińskiego, leszczyń / sie 500 m w grupie juniorów
skiego, pilskiego i poznańskie­
go. Do oceny występów tych 
ekip powrócimy w najbliższym 
czasie. W ostatnich dwóch 
dniach spartakiady najwięk-l 
szych emocji dostarczyli hokeiś 
ci na trawie, którym do wyło- 
nienia zwycięzcy spośród 
trzech zespołów: Budowlanych 
Łódź, Startu Gniezno" i LKS 
Rogowo potrzebne były aż trzy 
serie rzutów, karnych. Dopiero 
one zadecydowały, że najlep­
szym zespołem zostali Budow­
lani. Srebrny medal zdobył 
Start, piąte miejsce wywalczy 
li hokeiści Lecha Poznań, a 
szóste Polonii Środa.

Sobota była dobrym dniem

Polska w finale żużlowych 
drużynowych mistrzostw świata

Zasłużonym zwycięstwem 
polskich żużlowców zakończył 
się rozgrywany na Stadionie 
Olimpijskim we Wrocławiu fi­
nał kontynentalny drużyno­
wych mistrzostw świata na 
żużlu. Od pierwszych biegów 
polscy żużlowcy, wykazujący 
wielką wolę zwycięstwa nie ód 
dawali inicjatywy i prowadzili 
już po 6 biegach zdecydowanie, 
wygrywając po kolei wszystkie. 
Zanosiło się na bardzo wyso­
kie zwycięstwo polskiego ze­
społu. Za Polakami trwała za­
cięta rywalizacja żużlowców 
ZSRR i CSRS.

Ostatnie biegi były bardzo 
dramatyczne. Premie mogli 
zdobyć zarówno żużlowcy Cze­
chosłowacji jak i Związku Ra­
dzieckiego. W ostatnim biegu 
prze^ cztery okrążenia toru 
trwała zacięta walka pomiędzy 
Jiri Stanclem i Walerym Gor- 
diejewem, którą wygrał Cze- 
chosłowak zapewniając tym 
samym 1 punkt przewagi nad 
zespołem Związku Radzieckie­
go.

Najbardziej dramatycznym 
biegiem był dziewiąty, w któ­
rym tuż po starcie na pierw­
szym wirażu doszło do groźne­
go karambolu dwóch maszyn:

Lekkoatleta Olimpii wystąpi w finale PE?
W sobotę na stadionie Skry 

w Warszawie rozpoczęły się 
międzynarodowe zawody lekko 
atletyczne o memoriał dr. Je­
rzego Michałowicza. Najlepsze 
wyniki dnia uzyskały zawod­
niczki zagraniczne Karin 
Rosley (NRD) w biegu na 400 
m, w którym uzyskała 55,13 sek. 
oraz Amerykanka Kathrin 
Schmidt w rzucie oszczepem 
62,60 m. Nieźle spisała się Pol 
ka Bernadetta Blechacz, która 
rzuciła oszczepem 60,50 m.

Decyzja GKKFiT

Europejskie puchary
Polskie drużyny klubowe od 

szeregu lat uczestniczą w euro 
pejskich rozgrywkach pucha­
rowych. Początkowo, gdy licz­
ba kontaktów międzynarodo­
wych, zwłaszcza klubowych by 
ła niewielka, udział w pucha 
rach był środkiem mobilizują­
cym do pracy w sekcjach klu 
bowych, a także uzupełnieniem 
planów startowych zawodni­
ków czołówki krajowej.

Obecnie rozgrywki pucharo­
we uległy tak znacznemu roz­
szerzeniu. że w wielu przypad 
kach — szczególnie w roku 
przedolimpijskim — stały się 
imprezami kolidującymi z pla 
nami szkoleniowymi reprezen­
tacji szeregu dyscyplin sportu. 
W rozgrywkach pucharowych 
wyniki losowania powodują 
wielokrotnie konieczność wyja

$la kolarzy torowych Kalisza.
■W finałowej jeździe na dystan- 

młodszych srebrny medal wy­
walczył P. Trzeciński z czasem 
37,38 sek, a jego kolega klubo 
wy W. Rudowicz z czasem 
37,43 sęk. był czwarty. W tym 
samym dniu drugi srebrny me 
dal dla Kalisza wywalczył M. 
Haiseman. Na dystansie 2000 
m uzyskał on czas 2.35,58 min.

W swoim przedostatnim me­
czu piłkarze Polonii Leszno 
przegrali z Polonią Bydgoszcz 
1:2. Walcząc w meczu o jede­
naste miejsce (na szesnaście 
startujących) wygrali 2:1 z 
Energetykiem Łódź. W spotka­
niu o tfzynaste miejsce siatka 
rze AZS Koszalin pokonali Ca 
lisię 1:3.

Węgra Ferenca Farkocsa z Cze- 
chosłowakiem Vaclavem Ver- 
nerem. Decyzją sędziego bieg 
został powtórzony w zmienio­
nym składzie, gdyż konturo­
wanego Węgra musiał zastąpi 
zawodnik rezerwowy zespołu 
Csabo Nagy.

W zespole polskim na wy. 
różnienie zasługuje bojowość i 
ambicja wszystkich zawodni- 
ków. Podkreślić należy także 
bardzo dobre przygotowanie 
maszyn naszych żużlowców 
przez mechaników.

WYNIKI KOŃCOWE

1, POLSKA — 40 pkt.

2. CSRS . — 28 pkt,

3. ZSRS — 27 pkt.

4. Węgry — 1 pkt.

Punkty dla Polski zdobyli; 
Słaboń i Rembas — po 10, ale 
w 4 biegach. Piech i Jancarz 
wywalczyli w 3 biegach po 9 
pkt. i Andrzej Huszcza — 2 
pkt.

W finale drużynowych mi­
strzostw świata, który odbędzie 
się w Londynie oprócz Polski 
i CSRS wystąpią reprezentacje 
Danii i Nowej Zelandii. (PAP)

Interesujący był trójskok, w 
którym reprezentanci Polski 
walczyli o zakwalifikowanie 
się do finału Pucharu Europy, 
Po emocjonującym pojedynku 
wygrał zawodnik Olimpii Poz 
nań Zdzisław Sobora osiągając 
dobry wynik 16.42. O 3 cm gor 
szy był od niego wielokrotny 
reprezentant kraju Eugeniusz 
Biskupski (Legia Warszawa). 
Dystans 200 m zdecydowanie 
wygrała Irena Szewińska (Po­
lonia Warszawa) w 23,16 sek.

bez polskich drużyn 
zdów do krajów, na mecze z ze 
społami, których poziom spor­
towy jest niewspółmierny z u- 
zyskiwanyml efektami szkole­
niowymi i wysokimi kosztami 
podróży, jakie muszą ponosić 
kluby. Często jest to powodem 
rezygnacji z innych planowa­
nych zadań treningowych.

Biorac pod uwagę potrzeb? 
zapewnienia jak najlepszym11 
warunków przygotowań dlart 
prezentacji na igrzyska oli®' 
pijskie w Lakę Placid i 
kwie, a także ze względów szk* 
le.niowych i ekonomiczny^ 
władze sportowe zawiesiły 
na sezon 1979-80 występy P0‘ 
skich drużyn klubowych w 
kefu na lodzie i na trawie, * 
koszykówce, piłce siatko#^ 
piłce ręcznej oraz w piłce tf01 
nej. (PAP)

W chwili, kiedy oddają 
materiał do druku nie 
czyły się jeszcze spotkania* 
nałowe w gimnastyce arty^i 
nej, łucznictwie, strzelec^' 
sportowym, tenisie 
żeglarstwie, koszykówce dzi® j 
cząt. piłce nożnej, piłce wj 
nej chłopców i dziewcząt Oj 
kolarstwie torowym. Bez 
dyscyplin w generalnej 
fikacji województw (juni°rl 
młodsi) prowadzi Wars^J 
— 1712 pkt. Poznań jest 
ci — 1207 pkt. Na 20 
znalazła się Piła — 271 p^<| 
26 — Kalisz — 174 pkt. 
ostatnie i ostatnie miejski 
punktacji zajmują Konin i™ 
no — po 23 punkty.

ZBIGNIEW KARPl^*1


